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W obrazie biorą udział drapieżne zwierzęta, jak: lwy, tygrysy, lamparty, małpy, słonie, nosorożce, krokodyle, rekiny i inne zwięrzęta. 
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Hjalmar Branting w artykulejprawi jednak sytuacji w kraju, a 
swym p. t. Dyktatura a demokra-iotwarta rana marokańska krwa- 
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go błazna dyktatorskiego. A ied-|qj], Prez, Narufowicza (Dzielna) nr. 1, tel. 11-04. 


cja („Głos Polski“, 2 marca) na- 
kreślił kilku mistrzowskimi rzuta- 
mj linię rozwojową dyk atury i 
dyktatora. Wykazał jak nadmiar 
władzy i _ nieodpowiedzialność 
prowadzą dyktatora do nielicze- 
nia się z prawem, do deptania wol 
ności obywatelskiej. Stawiając 
jednostkę ponad prawo, rozszerza 
jac jej przywileje kosztem praw 
cgółu, dyktatura musi prowadz ć 
prostą drogą do nadużyć, o ile się 
wogóle na nich nie opiera. 


Tam, gdzie dyktatura jest zjawi 
skiem wtórnem, reileksem tego, 
co gdzieindziej narodziło się w 
szerszych rozmiarach, tam gdzie 
nie jest ona ani rewolucją z pra- 
wa ani z lewa jeno zamachem pa- 
lacowym;, ukształtowanym przez 
ściślejszą grupę lub wyższe sferv 
putschem — tam formy | przeja- 
wy dyktatury ulegają „zwyrodnie 
niu“, stają się karykaturą, 


Naoczny przykład karykatural- 
nego sprawowania rządów dykta 
torskich daje obscnie Hiszpania. 
Dyktatura w Hiszpanii pojawiła 
się jako refieks dyktatury we Wło 
szęch na tle | przy pomocy czę= 
stego dość w tym kraju pronunc! 
mento wojskowego. Dyktator hisz 
pański, gener. Primo de Riveira, 
przystąpił do sprawowania Tzą- 
dów z bardzo skromnym progra- 
mem, który składał się z pohoż- 
nych życzeń i niepobożnych żądań 
Życzenia wyjawił de Riveira w 
swym maiden-speech'u poraz p'et 
wszy i osiatni, żądania zaś, popie- 
rającej zamach generalski grupy 
przemysłowców. stały się ciałem 
t weszły w życie, 


Dyktatura generalna, która mia 
ła uzdrowić Hiszpanię, a głównie 
bodaj naprawić skutki klęski mi- 
litarnej w Marokk zbankrutowa 
ła doszczętnie. Sanacji węwnętrz- 
nej nie osiągnięto spokój zaś u- 
trzymano przez zastosowanie 
środków npolicyjmych. 

W polityce zagranicznej ftar- 
wym sukcesem chciał się pochwa 
fié de Riveira przez zawarcie ukła 
du z Włochami. Sukces: ten spidł 
mu jednak wprost z nieba; propo- 
zycia wyszła od starszego brata 
z nad Tybru a i koncepcja potty- 
czna oraz dalsze wnioski wypiazo 
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m 


wi dalej, wycieka z niej wciąż ży 
wa krew Hiszpanji. Klęski ostat- 
nie świadczą o dalszym 
dzię w łonie sfer mili.arnych h sz 
pańskich, a bunty, towarzyszące 
wysyłce wojsk do Marokka, -- o 
ańtypatjij do awantur marokafi- 
skich. 


Bankructwo dyktatury okazało 
się przecież w jaskrawem Ś ..ietie 
na tle drobnej stosunkowo sprawy 
na tle t. zw. afery Caoba, Historia 
ta obiegła całą prasę europejską i 
zdyskredytowała dyktatora, ba, 
ośmieszyła go w opinii: publicznej. 

Anegdotyczna treść afery za- 
wiera się w interwencji osobistej 
gen. Riveiry na korzyść areszto- 
wanej damułki z półświatka, zna- 
nej w sferach madryckiej złotej 
młodzieży pod przezwiskiem Ca- 
oba (dosłownie — mahoń), Dama 
ta rujnowała jakiegoś starego 
granda, w co wdał się syn, kóry 
spowodował zaaresztowanie dot- 
ny. — Rien d'extraordinaire. Ale... 
i m zaczyna się travi-farsa Dykta 
tor. do którego polecieli w'elbicie 
le Caoby, zstąpił z wyżyn Olimpu 
icisnął gromy na prześladowców 
pięknej donny. Polecił piśmiennie 
sędziemu śledczemu zwolnić na- 
tychmiast Caobę. Dalej zaś pole- 
Gł podać się do dymisji sędziemu, 
który ośmielił się krytykować pu- 
blicznie  antikonsty:ucyjne acz 
dżentelmeńskie postępowanie dyk 
tatora. Mało tego. Prezes trybu- 
nału najwyższego, który wystąpił 
w obronie stanu sędziowskiego, 
zostął surowo zgromiony za swą 
ingerencję i dymisjonowany. A 
jakgdyby zamało było jeszcze 
skandalu, zadekretowśf dykta:or 
zesłanie do kolonji głośnego lite- 
ratą hiszpańskiego, profesora U'a 
mono, który zaprotestował publi- 
cznie przeciw samowoli general- 
skiej, | 

Poczucie komizmu obce jest wi 
dać dyktątorowi z pod znaku Ca- 
oby, skore, niesyty sławy i lar- 
rów zebranych w toku walki z 
opinją publiczną swego kraju t- 
ważał zą właściwe podać do wia- 
domości publicznej komunikat, o- 
staini ustęp którego brzmi: „,...bz- 
dẹ talk postępował ; nadal albo- 
wiem uważam za punkt honoru o- 


> i. ; 
wane zostaly w sztabie. Mussoli-, kezać się rycerskim w stosunku 


niego. 
Przemijający ten sukces nie na- 


dọ kobiet!“ 
Don Kiszot w kdrykaturze nie 


rozkla-| 


mentaryzmu i 


nak opinja publiczna Hiszpanji į 
nietylko Hiszpanji może mu być 
wdzięczna za usługę, jaką wy- 
świadczył, nieświadomie oczywi- 
ście, demokracji  Wdeptał on w 
błoto uliczne, ośmieszył t obrzy- 
dził ideję dyktatury. Dowiódł na-! 


macalnie, iż dyktatura nie zgadza | uznana 


się ani z poczuciem prawa, ani z 
istnieniem wolności obywatelsk'cj 


Jeśli można mówić o sanacji, to 
mewątpliwie dokonał dyrektoriat 
hiszpański dzieła sanacji moralnej 
i politycznej zmuszając swą dzia- 
łalnością į swą polityką społeczcń! 
stwo do przewartościcwania idei 


dyktatury, do kry:ycznej oceny | 


tej instytucji, którą przed półro- 
kiem przyjęto i powitano jazo za- 
powiedź naprawy stosunków. 
Nic nie gubi człowieka lub în- 
stytucji tak doszczętnie jak śmie- 
szność. A te właśnie laury bobko- 


we uwieńczyły głowę dykiatora | podaje do publicznej wiadomości, że dnia 15 marca r. b., o godz. 10 


iberyjskiego, 


Inną drogą, dłuższą i zygzako- 
watą, podąża ku zmierzchowi 
swemu dyktatura faszystowska! 
we Włoszech. Wyrosła w inny: zhi 
warunkach, oparta na pewnym, 
zwattym odłamie społecznym, mi 
mo to załamuje się potęga faszyz- | 
mu i zmierzch tej dyktatury jest 
również nieunikniony. 

Faszyzm włoski gnije od we- 
wnątrz. Silny był póki walczył o 
swój byt, © zwycięsiwo. Rozpala 
się i kruszeje od chwili, gdy zdo- 
był władzę i stanął przed sfinx- 
sem swych własnych obietnic. Co 
było w nim z poezji i sentymentu 
— uleciało i jest dziś wspomnie- 
niem lub narkotykiem odświętnym 
co miał realnego w zanadrzu — 
zgubił na manowcach wielkiej no- 
lityki światowej. Z wielkich pla- 
nów podbojń, ekspansji kolonjal- 
nej nie ostało się nic lub prawie 
nic, Oportunizm į kunktators:'.wo 
musiały dojść do głosu w grze na 
szachownicy światowej. Mussolim 
—<onquistadore przekształcił się 
w realnego polityką stosującego 
zasadę do ut des z tą samą wpra- 
wą, co Orlando, Salandra i inni 
jero poprzednicy. 

Dziś stan rzeczy we Włoszech 
jest taki, iż faszyzm przestał być 
krępującym wrogiem, a siat się 


f 


flagą, okrywającą kontrabandę. 


Kontrabande tezo samego parla 
walk wewiaiętrz= 


j6 sztuk surówki na kołdry. Arfa lcka, N. Zarzewska 12, 10 kil.skóry, 


Codziennie KONCERT 


pierwszorzędn. Kwintetu Z jazz-bandem 


od godz. S-ej .wiecz. 
We wtorki i czwartki wieczorem FLAKI. 


Ceny zniżoene. Ceny zniżone. 
MODES T 


MAISON NOUVELLE 


najnowsze modele paryskie 
=== i Kopie 


Grand-Hotel 108. Grand-Hotel 108. 
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LICYTACJA. 


Hi Urząd .SKarbowy podatków i opłat 
skarbowych w Łodzi 


rano odbędzie się licytacja ruchomości, należących do Bonisławskiego 
i Goldmana, Piotrkowska 130, kasa ogniotrwała. Rubina Epstajna, 
N. Radwańska 17, pianino. Gruszkiewicza Herckego, Rzgowska 8, 
25 sztuk marynarek i spodni różnego gatunku. Adlera Lajbusia, Piotr- 
kowska 294, 122 worki mąki. Dutkiewicza i Olsztajna, Pusta 7, 9 
paczek przędzy biał. Aberta, Wolkensztajna Jakóba, Wólczańska 125, 


Lemana Adolfa, Kilińskiego 205, 1 bilard. G. H. Umańskiego i J. 
Klajna, Pusta 12, 810 chustek mel. Zygmunta Goldberga, Piotrkow- 
ska 199, 4 pasy skórzane 80 i pół k. 

Ruchomości obejrzeć można w dniu licytacji od godz. 10 rane 
do 12 g. w południe, spis zaś takowych codziennie od godz. 9 rano: 
do 12 w południe w II Urzędzie Skarbowym podatków i opłat skar- 
bowych w Łodzi (dział egzekucyjny) Moniuszki Nr. 4. 


Naczelnik Urzędu: (=) ZMIGRODZKI. 


Łódź, dnia 11 marca 1924 r. 2117—1 
NOTE ATEN AACOCZILYOAEZET WODE I W. M EEETWO CO TFI MTT < 7 ETEA 
Lzyłaicie „Głos Polski” 
ka ej k A 
y 9 i 99 z; © 
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niem, w końcu staje się zawadą, 
przeszkodą dla normalnego rozwo 
ju społeczeństwa. 
Dwie próby uzdrowienia Euro- 
py powojennej przy zastosowa= 
niu dyktatury zawodzą wbrew na 
dziejom wsteczników wszys;xich 
krajów. Dyktatura Mussoliniego 
przeżyje z pewrością dyktaturę 
nieszczęsnego Riveiry, co nie mo- 
że być żadną pociechą dla reakchi. 
Mussolini oderwawszy się 4 
chwilę od własnych spraw | kł+ 
potów, może z goryczą t ironją 
rzucić pod adresem swego adhe- 
renta z nad Tagu: 
Czy tam, czy w Rzymie. 
Osłu — osioł na imie! 

W. Kraus. 


nych, tego samego protekcjonaiiz- 
mu i korupcji, które ongi obiecy= 
wał wytępić ogniem i mieczem. 
Obecnie sam jest rozsadzany 
przez te zarazki, sam się stał obo- 
zem, do którego ściągnął tłimmy 
ciurów i manuderów z przeciwnej 
sirony, zwabionych powodzeniem 
Różnica między faszyzmem. a tem 
co sam zwalczał poczyna się zacCie 
rać. 

I tu jest źródło nadchodzącej 
kleski faszyzmu, jego kompromita 
cji jako wcielenia dyktatury. Dyk- 
tatura ta okazuje się zbędną na- 
roślą na organizmie spółczesnsgo 
ustroju demokratycznego, okazuje 
się n ą do urzeczywistnie 1a 
tego, co było i miało być jej zada- 
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Przemysł a 


WARSZAWA, 10 marca. PAT. |wnież, że beda 
Dziś odbyła sie w gmachu mini. | subskrybentów pewne 


stersiwa przemvsłu i 
pod przewodnictwem 
przemysłu i handlu p. J. Kie- 
dronia przy ucz'ale wiceministra 
Skarbu Klarnera konferencia z 
delecatamj sfer gospodarczych 
polskich w sprawie przyśniesze- 
nia subskrymcii na akcie Banku 
emisvinego. Po  przemówien'u 
ministra Kiedronia. który zwró- 
ci? się do zebranych z anelem w 
sprawie udziału w subskrypcji na 
akcie banku emisvinego, p. wice 
minister  Klarner  zobrazował 
stan w jakim znaidnie się w chwi 
li obecnej akcia zap'su. 


W sprawie powyższej odbę- 
dzie sie u premiera (irabskiezo 
konierencia z przedstawicielami 
sier gospodarczych. na  którei 
przemysłowcy przedstawa mu 
przez delecatów swvch po noro- 
zumienhiu sie z odnośnemi runa- 
mi przemvsłu i handlu dane. co 
do ilości zapisu. 


prae 
| vtumaczyć brak'em 
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„JUtŁUSPOLSKI 


Chce przy tej ókazji coś wytargować. 


Wczorajsza konferencja w ministerstwie przemysłu I handlu. 


i rzemiosła na Bank emisviny, 


W odnowiedzi mówcy dali wy 
raz potrzebie. jaknajszybszezo 
załczena Eenku emfsvinego. ia- 
ka korony sanacii skarbu. wyra- 
żaiac gotowość wvdatnego po- 
parcia powvższei akcji. 


Przyczymv wolnego tempa sub 


skrvpcii należy. zdaniem mrzed- 
sfer gospodarczych 
środków 


obrotowych, brakiem kredvtów, 
co iest wvnikiem zmřany noli- 
tyki kredytowej w PKKP į PKO, 
które to instytucie zamiast Wwy- 
datnie ron'erać przemysł i han- 
del w dobie obecnej, popierają 
współdzielrie. zwiazki miast itd. 
Następnie zwrócili uwagę na nie 
właściwe drażnienie sier £gosmo- 
darczvch działalnościa urzedów 
do walki z lichwa. które nakła- 


stosowane dla | możliwiaja akcie w kierunku sub sie na 


stanowczy wysiłek w 


ugi, na |jskrybowania. Urząd walki z lich- sprawie Banku emisyjnego. 
handlu. | razie choczi o zorientowanie się iwa psuie co rząd pragnie prze- 
ministra | co do zanisów przemysłu. handlu | prowadzić, 


Na końcu przvięto wnlesłoną 
przęz prezesa Natansona naste- 


Pockreś'aiac cieżki stan ObE- | pującą rezolucie: Przedstawicie- 


cny przemysłu, którego odrobi- 


le sfer gospodarczych mrzybvli 


ne lepsza koniunktura iest chwi- | na zaproszenie p. ministra prze- 


lowa (przed sezoneñi wiosen-'! 
nym) przemysł. twierdzili, że rząd 
winien przyjść z naiwvdatniej- | 
szą pomocą, udzielając kredv- | 
tów. co w ózgromnej mierze, odbi 
je się między inremi na akcji za- 
pisów Banku emisvinego. 

Z przemówień niektórych przed | 
stawicieli sier gospodarczych 
wvnika. Że prowadzona  ie$t 
przez nie propaganda na nzecz 
Banku emis.. lecz ze wzgledu na 
ciężką sytuacie,. w zwiazku z| 
biakiem środków  obrotowvch 
obecni wyrazili życzenie prze- 
snnięcia terminu zapisu na akcie. 


Co do terminu przesun'ecia 
subrkryrcji m. minister wyraził 
swój sprzeciw ze względu na 
prestire i zwrócił się z apelem 


Wicem. Klarner zaznaczył rő- ldaiją ogromne kary. czem unie-: aby sfery gospodarcze zdobyły 


mysłu i handlu w dniu 10 marca 
w sprawie subs. na akcię Banku 
polskiego uchwalaja nastepuiącą 
rezolucie: 1) Wszyscy bez wv- 
iaku oświadczaia. że. mają cał- 
kowite zrozumienie ciażacvch o- 
bowiazków względem paħñstwa 
i społeczeństwa, obowiązków 
przyczyniających się do powsta- 
nia Barku państwa, co zresztą 
leży w ich bęzpośrednim intere- 
sie. 

2) Że akcia subskrypcyłna mie | 
rozwiia sie należycie dotychczas 
z powodu braku środków do czę 
ściowego mrzyczyrienia się do zła i 


goczen'a kryzysu i iedroczesne- | 


go wstrzymania przez PKKP o-i 
peracii lomrbardowych i równo- 
czesnego wypowiedzenia kredy- 
tów na dzień 1 kwietnia. Niezale ' 


Rejestracja zobowiązań prywatno- 
prawnych. 


A potem—przewalutowanie. 


WARSZAWA, 10 marca, (Pat) 
Zgodnie z pkt. 10-tym art. 1-go, 


gatami poszczególnych mini- 


'sterstw, którzy będą mogli udzie- 


ustawy z dnia 11 stycznia 1924 r. lić wyjaśnień nietylko co do stanu 


lutowej następuje przewalutowa- 
nie zobowiązań prywatno-praw= 
nych w stosimku do skarbu pań- 
stwa drogą rozporzadzenia prezy 
denta Rzplitejj Do wykonania u=- 
stawy konieczna jest przeprowa- 
dzenie rejestracji wszystkich zoba 
włązań prywatno-prawnych, 

— Niezależnie od  reiestra- 
cii zobowiązań przeprowadzoną 
zostanie rejestracja wierzytelno- 
ści prywatno-prawnych skarbu 
państwa, a to celem ujęcia calko- 
witego wzajenmych zobowiązań. 
jest niewatpliwem. że dokładna 
rejestracja zobowiązań, zwłasz- 
cza z lat poprzednich ma być prze 
prowadzona w kontakcie z dele- 


| 
o naprawie skarbu į reformie wa- | 


zohowiazań, lecz co do zdolności 


| finansowej dłużników. W tym 
względzie rada ministrów powo-: 


łałą przy nadzwyczajnym komisa 
rzu do spraw kredytu publiczne- 
go Í oszczędności komisię miedzy 
ministerjalna, której on hedzle 
przewodniczyć z urzędu į która 
zwolywać będzie w razie po- 
trzeby. 

W skład komisii-tej wchodza de 
legaci ministerstwa skarbu, spra- 
wiedliwości, przemysłu į handlu, 
kolei żelaznej, spraw wojskowych 
rolnictwa i dóbr państwowych, ro 
bót publicznych, głównego urzędu 
ikwidacyjnego į prokuratorii ge- 
nerzlnej. 


Redukcja liczby Świat. 


WARSZAWA, 10 marca. (Pat). 


Święto Trzech Króli, Piotra i 


Rada ministrów w dniu 10 b. m.|Pawła, Wniebowzięcie, Wszyst- 
uchwaliła ustawę, zabezpieczają- | kich Świętych, Niepokalane Poczę 
cą odpoczynek robotnikom najem cie, może być zastąpione w zakłą 
nym w niedzielę, oraz następują- dach pracy, w których pracowni- 
ce dni: Nowy Rok (1 stycznia). |cy nie należą w większości do wy 
Trzech Króli, Wniebowzięcie. Bo- znanią rzymsko-katolick. przez 
że Ciało, Piotra i Pawła, Wniebo-; niemniejszą ilość dni świąt, uzna- 
wstąpienie, Wszystkich Świętych mych przez wyznanie większości 


Niepokalane Poczęcie, pierwszy , pracowników za obowiązujące, | 


dzień Bożego Narodzenia, 


0 


Jeszcze o zwyżce taryty Kolejowej 


na, a dotychczasowe zapisy 1a 
nią wskazują, iż wpływ z tego źró 
dła pokryje wydatki imwestycyj- 
me kolei. 

W ciagu pierwszych dwu rygod 
ni subskrypcja dała 14 milionów 


Czytamy w „Robotniku”*: 

Proponowane podwyższenie ta- 
ryiy osobowej na kolejach pañ- 
stwowych motywowane jest ko-; 
niecznością doprowadzen' a gośDa- 
darki kolejowej do stanu bezdeficy 
towego... Polega to jednak na pew |franków złot., z czego 12.929.010 
nem nieporozumieniu. Waloryza=|fr. zł. wpłynęło za pośrednictwem 
cja taryf, wprowadzona od dnia J |poszczegóinych dyrekcji kolet- 
stycznia, doprowadziła dochody, wych. Wpływ ten prawie w zupeł 
kolejowe do zrównania z wydatka 'ności pokrywa preliminowene w 
mi zwyczajnymmi pozostała jedynieim, marcu wydatki inwestycyjne 
otwarta sprawa wydatków inwe- |kolej, całkowita zaś suma pożycze 
stycyjnych, na których pokrywie ki pokrywa wydatki inwestycyj 1e 
zaproponowano wypuszczenie obi‘ w całym roku 1924. 
zacji kolejowych. Nowa ta pożycz| Podwyżki zatem taryfy osobo- 
ka obliczona na wplyw 100 miio-| wej nie można nazwać inaczej jak 


śwów. fr. z, zostałą już WyDUSZCZO mr, DASKATSÓWEI „., 
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oparcie Banku polskiego. 


żnłe od tezo. przyczyniała sie o- 
graniczenia działalności PKO.. o- 
raz wymaganie, aby deklaracie 
były calkowicie opłacane do koń 
ca marca. 


Zebrani zwrócili rządowi wwa- 
ge na represie często nie uzasa- 
dnione ze strony komisariatu do 
walki z chwa. 


3) Że pomimo przeszkód beda 
czynili usłowania, aby zapisv 
zostałv dokonane w możliwie 
najwiekszym zakresie. 


4) Że jednak w interesie pafi- 
siwa leży, aby minister przemy- 
słu i handlu zechciał porozumieć 
się z ministerstwem skarbu. ce- 
lem możliwie niezwłocznego u- 
suniecią przeszkód, co iest. nie 
tvlko koniecznem w celu przy. 
spieszenia subskrypcji na akcie 
Banku rolskiego. ale i w intere- 
sie utrzymania na dotvchczaso- 
wym poziomie życia gosnodar- 
czego j umikniecia bezrobocia, 
gróżącego warstwom robotni- 
CZY 


zronika polityki porskiej. | Oryginalny szantaż eKsportowo- 
subskrypcyjny 


nie udał się „dziedzicom“ z Wielkopolski. 


WARSZAWA, (Telef, od nasz, |stanowi 28 procent sumy, jaką kos 
Z kół rolniczych w Wielkopolsce | ła te deklarują na zakup akcji Ban 
zwrócono się do rządu z propozy- | ku Polskiego, a to byłaby zbyt wy, 


Prezydent Rzplitej po”"**ał nomi- 

nacje podprokuratora Juliana Sien 

nickego na nodsekretarza stanu 

w ministerstwie spraw'edl:wośc.. 
e a . 


Na czas nieobecności p min'stra 
przemysłu i handlu Kiedronia. któ- 
ry wyjeżdża do Wiedn'a na targi, 
kierownice wo minist, nrzzmvsłu i 
handlu obeimuie dyrektor denar- 
tamentu ozólnezo inż. Malangie- 
wiez. 


Dzisiejszy numer , Kurjerą Wie- 
czornego'* zawierać będzie m. in. 
następujące artykuły: 


M. Drogoszewski: „„Przypo- 
wieść o ma!arji*. 

Kuprin: „Wycieczka Zembo“ į 
(w odcinku). | 


Thea v. Puttkammer: Zamki ka; 
lifów, Dolina Bagdże. 


i 
j 


Z PRZEMYSŁU GÓRNOSLĄSK.' 


Dalsze obniżone cen węgła a 15 
procent. | 


WARSZAWA. (Telef. od nasz. | 
koresp.). Jak sie dowiaduiemv na 
ostatn'em posiedzeniu syndvkatu 
przemysłowców węglowych Gór- 
negn Slaska przemysłowcy zgo- 
dzili się na utrzymanie 8-zodzinne- 
2o dna pracy wzamian za tn cena 
węgla ma być obniżona o 15 pro- 
cent. 

Pozostaje jeszcze do załatwie- 
nia stanowisko robotników. którzy 


w tej sprawie nie wypowiedzieli 
się ostatecznie. 


PIANINA ZAGRANICZNE 


nowe f używane 
Nowy transport nadszedł. 


no|*"amy po cenach przystęp= 
nych | na warunkach dogodnych 


S. Salamonowicz i S-ka 


Ul Prez. Narutowicza Nr. 13 
(Dzielna) 


POSZUKUJĘ LESISTEGO 
i SUCHEGO 


LETNISKA 


w broke gg krete i w promieniu około 
80 km. od Łodzi, z łatwym dojazdem 
koleją względnie dobrą szosą, Rzeka 


cją zakupienia przez ziemiaństwo 
200,000 sztuk akcji Banku Polskie 
Zo z warunkiem, że rząd zgodzi 
słę na udzielenie pozwolenia na 
wywóz 200,000 tonn żyta zagrani 
cę, ale bez wszelkich opłat wvwo 
zowych. 

Ministerstwo skarbu propozycię 
tę odrzuciło z następujących 
względów: Opłata wywozowa od 
200,000 tonn żyta wynosj około 5 
i pół miljona franków złotych, co 


a 


soka premia. 

Argumenty, że opłata wywozo 
wa utrudnią konkurencję z rynka. 
mi zagranicznymi 1 nie zabezpie- 
cza dostatecznych korzyści skar- 
bowi, są pozbawłone podstaw, bo 
w ostatnich dniach ministerstwa 
skarbu otrzymało z nalpowaźnief. 
szych stron propozycje opłacenia 
30 franków złotych opłaty wywa 
zowej od tonny, w razie udziele: 
nia pozwolenia na wywóz, 


Pożyczka włoska dla Polski. 


Do Warszawy nadeszła wiado- 
mość. że król właski podpisał akt 
gwarancyjny rządu włoskiego po- 
życzki polskiei zaciawniętej we 
Włoszech w sumie 100 milionów 
franków złotych. 

Pożyczka ta zabezpieczona jest 
na monopolu tvtoniowyvin. 

Dowiadujemy się również, że 
pertraktacje rządu polskiego w 
sprawie zaciaenecia pożyczki w 
Ameryce, sa na dobre! drodze. 


WARSZAWA. (Telef. od nasz. 
koresp.). Wiadomość ta nie lest 
ścisłą w szczegółach, Mianowicie 
chodzi tu narazie tylko a ulokowa. 
nie na rvnku włoskim polskich o- 
bligacii tytoniowych na 300 milio- 
nów [rów włoskich, Wobec uzyse 
kania gwarancji rządu włoskiego 
tranzakcie tę należy uważać za 
szczęśliwie ukończoną. 


(„Przegl. Wiecz.''). 
—w- 


Ks. arcybiskup Ropp 
uważa ordynarne napaści endeckie za niegodne 
odpowiedzi. 


WARSZAWA. (Telef. od nasz. żenia jest nazwisko, którem arcy: 
koresp.) J. E. ks. arcybiskup Ropp biskup się chlubi, kiedy jednak 
w związku z napaściami na niego przeczytał ostatni numer „Myśli 
za przewodniczenie na bankiecie Narodowej“ pełny napaści, wy» 
ku czci p. Lednicklego rozesłał do zwisk i t. p., postanowił polecić 
prasy oświadczenie, w którem pl- wszystkim uczciwym ludziom, że 
sze, że początkowo namyślał się, by prze.zytali ten numer „Myśli 
czy nie odpowiedzieć na zarzuty ; Narodowej“, a wówczas zrozumia 
o orjentacji niemieckieł. Jedynym dlaczego na tego rodzaju natas 
argumentem na rzecz tego oskar- odpowiadać nie trzeba. 


O, 


W sprawie pulk. ScieżyńsKiego. 
Rząd umywa ręce. 


WARSZAWA, 10 marca. PAT. ści nłe udzieliło prezydium radv 
P. prezes rady ministrów prze- ministrów urzecowo Teda ("ta 
słał dnia 10 b. m. następująca do wi „Gazety Porannej". ani tẹ 
datkowa odpowiedź na interpela nie udzielił tej wiadomości ża! m 
cje posła Miedzińskiego w Spra- |z urzędników rezydjum rady 
wie pułkownika  Ścieżyńskiegn | ministrów. pracujacy pod onai 
oraz odpowiedź na interpelacie | wiedzialnościa premiera. Wohe4 
posła Regiera w tei samej sora- stwierdzenia powyższego pras 


w pobliżu pożądana, Reflektują nb 5—5| wie. Wyniki dochodzenia mrze- |mier nie znalazł modetaw ra 

pokoi z kuchnią. 015—8| prowadzone na skutek nowyż-| wszczecia dalszych  Kkrokńw. 

Oferty tylko piśmienne proszę| Szych intermelacii siwierJzaja. j amierzajacych da wyświetenw 
SK. soki _ żę iukryminowanych wiadonio- ! tej sprawy. 


ik 
4 


Ne 70. GŁOS PO 


2d 


Naraz dwie 
„Starboterm“ i bank Krajowy. 


Sprawa ..Skarbofermu* : „Ban-|zować, przytłumić, aż wreszcie 
ku Krajowego”. którs niepokoją sprawozdanie naiwvższej izby kon 
„omnie publiczna. nie przesta'e być troli państwa, złożone na plenar: 
aktualna. W sprawy te. noszące nem posiedzeniu seimu konstyfu: 
wszelkie cechy afer. zakro'onych cvinego odsłoniło wszystkie zaku- 
na olbrzymią skka'ę wmieszane jest jlisowe sprężyny tej misternei ma- 
nazwisko p. Kucharskiego, byłe-|chinacji i zmusiło bohaterów wy- 
zo ministra przemysłu. a nastepnie |mienionych afer do pubiicznych 
ministra skarbu z ramierą Chie-| wviaśnień. 
no-P.asta. oraz nazwisko p. Mi-| Miejmy nadzieję, że i tym razem 
chalskiczo, obecnego posła klubu;odpowiednie władze państwowe 
dubadęcj, a b, ministra skarbu.* | znajdą środki prowadzące do pu* 
P. Kucharski, przviętym przez |blicznego wviaśnienia tvch spraw. 
siebię oddawna zwyczaiem. mil-| W przeciwieństwie jednak do 
czy. ne odpowiada zarówno na za | milczącezo p. Kucharskiego, b. mi- 
rzuty prasy. jak ma zarzuty mo*| nister Skarbu p. Michalski wpraw- 
sżynione na komisy sejlrowej. Jak | dzie nie mówi, lecz pisze, 
dlumo będzię trwalo m'iczenie p.| Do prasy p. Michalski mades- 
Kucharsk'ego. nrzewidzieś trudno, (ła? następujące z właściwym mu! 
r.e watpimy lediak że oinowied. impetem stylu. zredagowane pis-| 
me czynniki sermowe skieruia, mo: 
sprawę iam, Zdze nawet sam p.| „W „Kurjerze Porannym" i „Pol| 
Kucharski, aczwoiwiek członek | skim“ (numer z dnia 6 marca r. b.) 
wszeęchpotężnej hieny, badzie | znajduje się notatka. powtórzona 
musiał złożyć wyczerpuj 
jaśnienia. ter z 6 marca r. b.) — że będąc 
Podobne sprawy, pokrywane głu | ministrem skarbu. przeforsowałem 
chem milczeniem. były już noto- | na radzie ministrów uchwałe. abv 
wane w kron'kach seimowwvch. dysponowanie akcjami „Skarbo- 
Przypomnamy słynna sprawę |fermu'. będącemi własnością pań- 
Bild. dalel sprawe działalności b,| stwa — powierzyć bankowi kra- 
minista rolnictwa z Piasta—Bard; jlowemi. 


ace wy*| przez „Przegląd Wieczorny” (nu-ijekakvy „uchwala podobną (a'e w 


| 


LSK A LAME 


Smutny spadek po rządach chjeno-piasta 


afery polityczno=finansowe. 


dła w radzie ministrów w lipcu) tym czasie znaidował sie pod kot- 
1921 roku, gdy nie byłem człon- trolą i zarządem władz międzvsa- 
kiem rządu“. — . |iuszniczych. nie zaś Polski. 

Powyższy list „Kurjer Poranny*| Dopiero w dniu 12 sierpnia 1921 
opatruje następującym komenta-:roku rada naiwyvższa przekazała 
rzem: sprawę rozstrzygnięcia losów Gór 

„Prostowanie p. Michalskiego nego Sląska radzie ligi narodów 
budzi zdziwienie dlatego, iż może- | —rozstrzygnęla te sprawe dopiero 
my stwierdzić, że gestia. t. j. dy-, w dniu 12 października 1921 r, 
sponowanie akciami .Skarbofer-| Odwołanie się więc p. Michal-! Tak się przedstawia „treść ł o" 
mu“ przez Bank Krajowv. była: skiego do uchwały radv ministrów,snowa* listu p. Michalskiego w 
poruszana na radzie ministrów w z połowy lipca 1921 r. jest conaj-; świetle danych, które łatwo każ- 
lipcu 1921 r.. ale nie została załat- mniej dziwne. gdvż, powtarzamy. demu stwierdzić, chociażby w tł 
wiona, w tym czasie rada ministrów żad- rtzędowej P. A. T. 

Podięta natomiast została pono-| 


Mako tako miast dwu Sprawa zakładów żyrardowskich. 
Utknie, czy nie utknie? 


i załatwiona przez radę ministrów 
w styczniu 1922 r. w mvśl żadań 
p. Michalskiego”. | WARSZAWA. (Telef. od nasz. |nam, że wiadomości nie sa prasie 
Powyższy komentarz iest stwier koresp.). W związku z wnioskiem; udzielone li tylko z tego powodu, 
dzeniem istotnego stanu rzeczy © postawienie w stan oskarżenia że komisja bada dotychczas akta 
przeciwko czemu p. Michalski za- b. ministra skarbu Kucharskiego, w ministerstwie skarbu i badania 
oponować nie może. Uchwała, o za dzialanie na szkodę skarbu pań ;te uznano za ściśle poufne. 
której p. Michalski wspomina w.slwa przez przyjęcie wzrostu po-; Po.nformowani sa jedynie refe- 
swoim liście do nas. a mianowicie życzki od tow. akc. zakładów Ży- |rent i koreferent. 
rardowskich, zwróciliśmy się dziś! Z chwilą gdy sprawa wvidzie 
do autora wniosku į członka spe- na komisję skarbowa. nałprawdo: 
cjalnei komisii wyłon'onei dla tej podobniel przestanie być tajną. 
sprawy włeemarszałka „Jedrzeja| Drugi członek komisji poseł Roz 
Moraczewskiego. — Jak wiadomo | marin. oświadczył. że były minis- 
ter Kucharski zawalił wprost ba- 
dających sprawę *materjałem do~ 
wodowvm, tak że dla zapoznanią 
się z całym materjalem obronnym 


ne] ingerencji w sprawie Qórrego : 
Slaska mieć nie mogła. | 

Ostateczną decvzią, która prze« 
sądziła omawiana przez nas spra= | 
wę „Skarbofermu” i „Banku Kra=, 
lowego*, jest decyzja rzadu, w któ 
rym ministrem skarbu był właś- 
nie autor listu b. minister skarbu 
b. Jerzy Michalski. 


innej osnowie i treści} zapadła w 
lipcu 1921 r.“ mogła być jedynie 
dezyderatem lub wnioskiem tuż- 
nym. względnie projektem, na wv, 
padek przejęcia Górnego Slaska |chodzi o to. że pożyczone Żyrar- 

W lipcu bowiem 1921 r., n czem dowowi w roku 1919 47 milżonów: 
p. Michalski wspomina. rada mi- marek nolskich. zostały w tejże, 
nistrów nie mogła powziać żadnej sumie 47-iu milionów zwrócone w, 


la W obydwu tych wypadkach.| Oświadczam. że wiadomość ta | w nie m. í 
sprawe poczatkowo próbowano jod początku do końca iest fałszy-, obowjazującej uchwały w sprawie 
przertlezeć, późnej. gdy się do-| wą; uchwała bowiem podobna (a- instytucji na Górnym Slasku dla 
stała na lamy prasv — zbagateli- |le w innej osnowie 4 treści) zapa- tei prostej przyczyny. że Sląsk w 


LO sig GZIEŁ W ARNI? 


NIEMA PIENIĘDZY NA ROZBU-| DOKOŁA „ŻÓŁTEJ KSIĘGI“. 
DOWĘ BOKÓW. LONDYN, 10 marca. (Pat). — |epaf he Paryża 
LONDYN, 10 marca. (Pat.) Bin- | Dzisiejsza prasa zaimuje się żywo j ie, 
ro Reutera donosi: Premier Mac| kwestia gwarancji francuskiej w| ATENY 10 marca. (Pat) Veni- 
Dona!d_ odbyt konferencie z admi-| związku z opublikowaniem fran-;zejyós przed opuszczeniem Grecji 


Kronika telegraficzna. 


noszą z Aten, że Venizelos odje- 


» rałem Beaty, któremu zakomtmi- |cuskiej „Żółtej ksiegi“. Prasa U-| wystosował do dzienników grec-| 


kował. że gabinet postanowił nir| waża za wskazane. aby w intere- | kich pismo. w którem wyraża swe 
przeprowadzać planu budowy do- sie Francji i Europy zostało usu:| rozgoryczenie z tego powodu, że 
Ta A, 1, : Ar 5 dri we ż a A "NŚ 5 è 
zd, w Singanore ze względu „naj nięte wszystko, co może budzić w „że miał możności przysłużyć się 
A aon r eletriese f > . . 2: H Hi 
obecny stan finansów angielskich. irancuzach obawę 0  trwalość skutecznie ojczyźnie. Monarchiści 


gwaranch  bezpieczeńsowa ich zaznacza w swem piśmie Venize- 
ROZRUCHY W IRLANDJI. 5 ene 


J kraju. los, oskarżają go, iż doradzał wy 
WIEDEŃ, 10 marca. (Pat.) Jak] SPRAWA DTABALANDU, konanie egzekucji na ministrach o- 
donoszą dzienniki, w Irlandji miały | 


Istami abinetu, republikanie 
i LONDYN. 10 marca. (Pat) Mac| Na i EN E ERE dość ener- 
onegdaj wybuchnąć rozruchy, WV; Donald zapytywany o stan rzeczy | : ' 


wolane przez zdemobiftzowanych.| w kwestji porozumietia z Wio-| Son pog Sangan BA E 
Do rozruchów miała się przyłą. |chami co do wysp Diabalandu od usnąć się w żyeti oolitieziego 
czyć grupa oficerów. W związkujPowiedział że uczynił pod adre-| ™ “7> 32 
z tem zarządzono aresztowanie Ljl| Sem Włoch propozycje i prosił 0, NASTROJE REPUBLIKAŃSKIE. 
ku wyższych oficerów. Pi iCd na 19" DOME BERLIN, 10 marca. (Pat) We- 


zycję. n od EZ A 
dług doniesień dzienników z Aten 
SAMORZĄD DLA SZKOCJI. NOWE AMBASADY znaczna większość korpusu oficer 
LONDYN, 10 marca. — Projekt 


ANGIELSKIE. skiego jest za natychmiastowem 
a klai ani bliki. 

bihı o autonomii dla Szkocji dorę-| „PARYŻ, 10 marca. (Pat) We- |Prosemowaniem repudii 

czony został kanclerzowł izby 


dług doniesień agencji Favasa z , 
ky Wsz s Konstantynopola, przedstawiciel RUMUNJA A SOWIETY. 
gmin i dnia 2-go maja ma się od-| rządu angielskiego w Konstanty-| BUKARESZT, 10 marca. (Tel. 
być drugie czytanie tei ustawy. | nopolu Adan bei uda się do Pary- 


r wl). Rumuński minister spraw za- 
Szkocki poseł hr. Buchanan na, ża po ratyfikację traktatu lozań- | granicznych p. Duca zawiadomił 
zgromadzeniu wyborczem w Glasj 551250, 

24 marca. Jeżeli Rosia zażada ple- 

dorów w Berlinie i Budapeszcie, | 
WEZIENIE ZA LICHWĘ DRO- 
tylko W $peglajcych nafiekszycii © Łodzi | jekt ustawy o l.chwie drożyźnia- 

o 
i ze składu 


rząd sowiecki, że delegacia rumuń 
zowie omawiał ten projekt i-o- Zamianowany on bedzie amba- 
biscytu w Bessarabji, delegacja 
I MILJARDY! | zwa WE FRANCII 
A= | . M Í ; Je 
W ięsziałcAA Ni otrolnyó i Ropaczczioych 787— 13 | nej. wedlug której występne pod 
K k H Ó | 
"a 
inas rnośląski 
(C 
Eiu” Ska Ate Bandi. Przem. Ł l. Borkowski 


ska przybywa do Wiednia na kon- 
świadczył. że ma on widoki przei- sadorem w Paryżu. pozatem rząd 

rumuńska stanowczo Żądanie to 

: | PARYŻ. 8 , (Tel. wt.) = 

koszluje maszyna biurowa RYŻ, 8 marca. (Tel. wł.) 
Matszkiwie Pisan ANT. Lietenia (bijanie cen będzie karane wlezie- 
„ZABRZE* 
Łódź, ul, Kilińskiego 60, telef. 175, 899—5 


grzywną od 2000 do 100.000 fran- 
ków. 


mę raram 
Poszukuję 


Pokoju 


inteligentnej rodzinie żydowskiej. 
Łask. oferty do adm. niniejszego 
pod „Wyzwolenie“ 911—1 


Poszukiwany pokój 


z oddzielnem wejściem dla samotnej 
osoby z umeblowaniem lub bez, Cena 


kB rosvisko-rumuńska dnia 
; i k n postanowił zamianować ambasa- 
ścią w izbie małą większością. 
odrzuci. 
Na posiedzeniu izby przyjęto pro 
Konserwujcie je skrzętnie i reperujcie 
kdward Telatycki Łódź, Plotrkowska 48, Tel „10-53. 
do centralnych ogrzewań i kuźni poleca wagonowo 


liwie w śródmieściu. Oferty pod 3e 7 
składać w admin.’ „Glostt Polskiego", 


VENIZELOS ROZGORYCZONY. 
LONDYN, 10 marca. (Pat.) Do-; 


niem od 2 miesięcy do 2 lat oraz | [88 


umeblowanego w śródmieściu przy A ; 


obojętna. Pośrednictwo pożadane. Moż= | 3 


nana Kucharskiego. trzeba bedzie 
kilku miesięcy. 


rocku 1923, za urzędowania mini-| 
stra Kucharskiego. 
| Poseł Moraczewski oświadczył 


4 
aw 


re | 


r a e 
Sjiwacjia w KIEMCZEGH 
| ZA P b uli 

ZA ROZWIĄZANIEM REICH- ¿tu do spraw komunikacji udał się 
| STAGU |do Berlina celem prowadzenia ro- 

BERLIN, 10 marca. (Pat). Dzig SCWań o w, Pią 4 komun kacji 
į popołudniu kanclerz konierował z między Rosja 4. WzemiCAUA. 
przywódcami 4-ch stronnictw rzą- STRAJK W HAMBURGU, 
i dowych w sprawie sytuacji parla-| HAMBURG, 10 marca. (Pat) — 
mentarnei. Zarówno gabinet jak i| W drodze głosowania uchwalili 
I partie. rządowe są za rozwiąza-jrobotnicy ogłoszenie strajku. — 
| niem parlamentu w ciagu bieżące. |Stralk ma się rozpocząć w dniu 
go tygodnia. jutrzejszym. 


PRETORJANIE LUDENDORFFA.| PRZED WYBORAMI W NADM 


TEE ENJI. 
WIEDEŃ, 10 marva. (Pat) Z Mo| esai One 
è Gui f JESS — 
nachium donoszą: Tamtejsi nacjo| „DUESSELDORF, 10 marea. 
ane GEODE. odpowiadntaón eoa Pat). Rozpoczeła się tutaj kam- 
SC grozą OSpPowWiEdniEmi KXOA-| pania wyborcza. Tak zw. komitet 
stłkwencjami, w razie gdyby Lv-; Polenbund* odrzucił propozvcie 
dendorii i Hittler nie zostali un.e- | łączenia sie z partiami niemieckie- 
winnieni. Mówią też oni publicz- | ni. oraz wezwał polaków do gło- 
|gie. że nie przewidują  wyrozu. | 59 Wania na sw vch rodaków. 


skazującego oskarżonych Z KOMITETU RZECZOZNAW* 
CÓW 


KAHR UNIKA SĄDU? PARYŻ, 10-ty marca. (Pat). — 


MONACHJUM, 10 marca. (Pat). Drugi deleg. Pelmii w komisji ode 


Prasa bawarska zaprzecza. jako |SZKodowań Gutt oświadczył. że 
sprawozdania komitetów rzeczo- 


| by Kahr udał sie do Szwajcarii dla] oy 
| miknieci ky i da| znawców nie nadeidą do komisii 
|cmrmecia przestucian'a w proce-; odszkodowań przed upływem 10 
je Hittlera į jakoby ustąpił ze sta- | dni. 
nowiska prezesa regencji Bawarli' Komisia odszkodowań uważa Po 


Górnej b i lożenie obecne za bardzo pomvśl- 


ne. Zdaje się, Że sprawa odszko” 

MIĘDZY PRZYJACIÓŁMI. dowań uregulowana zostanie nare 

|  KRÓLEWIEC, 10 marca. (Pat). | szcie i że Europa będzie mogła no* 
<ki komisaria- 


świecić się spokojnie pracv. 


Czytajcie „Kurjer Wieczorny”. 


W środę, dn. 12 b. m., o godz. 8 ipół wiecz. wygłosi 
w Sali Filnarmonji odczyt n, t, 


„Wrogowie Polski“ 


Bandonin de Courtenay 


Bilety sprzedaje kasa Filharmonii, 


4 


NA SREBRNYM EKRANIE. 


Stroje. 


Wiadomo, że kobieta, czy kobiety sbę- 
dzają nieraz duży szmat życia na obmy- 
ślaniu toalet | na wszelkich Innych zabie 
zach dokoła swej osoby. 

A zaś w przeciwieństwie do nich bar- 
dzo wiele artystek kinematogralicznych 
zaniedbuje w dosyć rzucający się w nczy 
sposób tę ważną dziedzinę. 

We Francji zwłaszcza można meraz 
ujrzeć na ekranie arcyksiężne | królow'e 
w strojach sklepowych. A przecież Fran 
cja jest krainą mody I elegancji. 

Krawcy | modystki paryskie nadają ton 
całej eleganckiei Europie! 

Na czemże więc polega to zaniedbanie 
„gwiazd''? 

Film t, j. reżyser powinien stanowczo 
zwrócić uwagę na * "nomalię, 


We 'Francji artystki występują we wła 


snych sukniach, płaszczach, kaneluszach 
1 kostiumach. Ale reżyserja powinna ka 
niecznie zwrócić uwagę na te stroje! Nie 
jedna źle udrapowana lub zgoła niemodna 
suknia zepsuła już Film. 

Każdy reżyser powinien dbać o styl ti- 
mu | o niezbędne akcesoria. 

Należy znaleźć krawca, któryby odpo- 
wiadał wszystkim wymaganiom mody | 
stylu, 

Właściciel czy dyrektor salonu mód 
powinien pozostawać w ciągłym kontak 
cle z reżyserem fiimu. Stroje wszystkich 
kontynentów powinny być dostępne dla 
zitystów i statystów, a reżyser powł- 
nien być pierwszym doradcą swych ar- 
tystek! P. Gilles, 


Filmy naukowe, 


Jednem z najciekawszych zazadnień 
jest współpraca kina | nauki. Z każdym 
dniem prawie rośnie donłosłość | powaga 
filmu, jako środka pomocniczego we 
wszelkich gałęziach naukl. 

To też czytelników naszych załnteresu 
Je zapewne wladomość, którą otrzymaliś 
my z Nowego Jorku. 

Oto profesorowi Herm, muzeum wN, 
Jorku, udało slę uwlecznić w tilmie 
Jszystkie fazy rozwoju kurczęcia w jaj- 
iu. Q 

W tym celu, w skorupie Jajka osadzo- 
no małą szybkę | przy pomocy specjal- 
nie naregulowanego aparatu zdefmowano 
wszystkie fazy rozwoju kurczęcia, 

Zdjęcia te dają w reprodukcji doskona 
fy film póuczający, który demonstritje 
ową najtajniejszą pracę matki natury, 

Zachęcony powodzeniem, prof. Hern 
zdjął także przy pomocy swej kamery ki 
nematograticznej proces rozwoju komós 
rek rakowatych | rozprzestrzeniznie sie 
ich w zdrowych częściach organizmu, W 
ten sposób można będzie nareszcie 
przyjrzeć się należycie temu groźnemu 
wrogowi ludzkości | zbadać dokładnie jc- 
go charakter. 

Takłe same korzyści przedstawia film 
t dła chemii. 

Prof, Hermowi udało się naprzykład 
porobić zdiecia niektórych reakcji che- 
micznych I to we wszystkich naisubtel- 
ulejszuch szczegółach. — Tak więc r 


Krynica mądrości. 


Niechaj mi wolno będzie wyra- 


zić hołd ij naijgorętsze uznanie 
człowiekowi, 
gencji polskiej dar prawdziwie 


wspaniały: 
dzieł Platona. Już oto wyszedł 
tom 6-ty — nieśmiertelna „Ucz- 
ta”, 

Profesor Władysław Witwicki 


nie jest pospolitym tłomaczem. U-| 


kochawszy wielką epokę, może 


największa w dziejach duchą ludz| derwanie się od wszystkich bru- | teńskiej 


kego, wniknawszy we wszyst- 
kie jej moralne. intelektualne į e- 


| skiem wystawiano fim “dr. 


EINE O a U ZO OOO 


trwalono na płótnie powstawanie krysz= 
tałów. 

W ten sposób skorzysta | medycyna, 
gdyż będzie mogła badać życie I powsta 
wanie błałych clałek krwi, które są tak 


| niezbędne dla zwalczania wszelkich cho- 


rób. 

Biolozowie także zablerają się do /ze- 
czy I robią zdjęcia powstawania ryb z 
ikry. M. Exner. 


AneśdetKi filmowe, 


| Dr. Mabuse. 


Gdy w Lindau, nad jeziorem Bodcń. 
Mabuse“ 
' gaze.ka landauska wówczas  zamieś-, 
ciła wzmiankę, że Norbert Jacques, kilaj 
ry mieszka w pobłiżu, na wsi, obstalowal | 
| trzy bilety dla siebie. 

Po paru dniach byliśmy oboje z żoną 
zaproszeni do Lindau, Było już późna 
gdy wyszlismy i żona moja nie młała chę 
ci udać się do botelu. Wolała czekać na 
rauiy pociąg, który odchodzi za pół 
"godziny. 
| Nię podobało mi się to, Muszę przy- 
znać, żę bylem troszeczkę ruzuiarzony., 

Usiadiem więc na iawce w przysuiui i 
| boczytem się. Nagle żona moja Wyuucużi 
z budynku stacyjnego w towarzystwie 
policjanta. | 
| — Czy pan ma legitymację? — pyta: 
mnie posicjantł. 

— Me 

— Diaczego? 

— bo niel 

— (w pan tu robi? 

— Siedzę na ławce! 

— ludzie pan mieszka? 

— W swoim domu! 

— Gdzie jest ten dom? 

W pewucj wsli 

— Kto pan jest? Proszę odpowiadać? 
| — Ja, jestem ja! l 
| Ta oupowiedz do reszty ztrytowała 
siróza porządku publicznego. | 

Zażądał, bym mu towarzyszył na vá. 
wach. Wstatem i zabierałem się do pój- 
ścia. 

Ale w tej chwili wtrąciła się toja żo- 
na. 

— Przestań gadać złupstwa! Panie 
naczeluiku, to jest mój mąż, powieściwpi- 
sarz Norbert jacques. 

Policjant podulósł nagle rękę do czaj- 
ki I rzekł: — O znamy go wszyscy! 
Część! 

l odszedł, 

A ja postanowiłem być ostrożniejszy. 


Historja literatury. | 

Niedawno asystowałeia przy zdjęciach 
mego nowego iiliiu. Bylo nas kilka os. 

Nagle artysta B. wrzeszczy do mnie 
przez całą salę; — Panie, niech pan na- 
pisze coś w rodzaju dr. Mabuse Ludwl- 
ka Woliial 

Zawstydzony I trochę zazdrosny ukry- 
łem się w kącie. 

Ale B. poleciał za mną i aby mnie po- 
cleszyć, mówi: — Czy pan wie, że zabie 
rałem się już do wystawienia pańskicji 
|„Pszczoty boglni Maji? * 

l Norbert Jacques, 


i umysłu, wielcy bowiem mędrcy ' 
i wspaniali ludzie złożyli się na 
tO, 2e KFyllica owa Uaujć Więczy-| 
ście żywotne, nuzdrawiające nas! 
skarby. | 

Powiedział któryś z filozofów. 


|tury-starożytnej Grecji nie jest 
plwie uboższym jest o naiwię-| 
kszy dorobek ducha. Nie zaznał | 
rozkoszy, jaką zaznaje czytelnik, 
pochłonięty lekturą Platona. Nie 
zaznał chwil — tak powiedzmy (í 
| — chwil szczęścia, jak.em jest 0- 


i 


(dów współczesności 
|jglębszego 


i stan nai- 
zachwyceęnia myślą 


O0OŁOSPOLSKE 


Yvetta Guilbert i 


nr 
PEN 
TEATR I MUZYKA. 
jej | peim =P na a: | Recital 
SIOA Innata ae A e, leus F. Szymanowskiego. 


7 sztułta, 


Na lekkiej fali dźwiękowej płynie 1 o= 
garnia wszystkich urok wyrazu sjliezo 
| wdzięku, zjawia się talent odtwórczy, 
rzeczywisty i ogropny w swym Za- 
kresie, w sferze płosenki stylowej, wy- 
czutej z rzedką subtelnością. Wszvstko 
co jest tej pleśni cechą charakterysty- 
czną, jest podkreślone w sposńb nad- 
zwyczajnie tralny, a to wodkreślenie od 


|bywa się środkami tak wytwornymi, 


że w tych na pozór drobnych gran 
cach twórczości muzycznej powstiie 
sztuka w najszlachetniejszej istocie. Ro 
pani Yvetta Guilbert gra na strunaca 
wyrzzu od prostoty wesołej, pełuej hn- 
moru, a uawet komizmu (la dame ma- 
riee a un puant), do ramatvczności 
z tą samą szczerością | prawdą (le pe. 
tt tambour), tiles p, Guilbert Z nati- 
ry niedużyż, uiętty dobrą techniką śpie” 
waczą I giętki do zmiany barwy 4 modu 
lech, nie wysuwa się lako taki n2 plan 
pierwszy, zle jest wystarczającym środ 
kiem do wypowiedzenia zamierzeń pier 
wszorzącnych, jczio są celem tej jedy- 


a 


,nuej w tym rodzeju może na obu półku- 


lach artystki, mistrzyni w nałszlachet- 
niełszem słowa znaczeniu „płosenki ka- 
baretowej" i zwią anezo z mia ściśle 


| kunszu aktorskiego, W sztuce, którą 


uprawia p. Guilbert, należy podkreślić 
nader cenna Stronę  ustosunkowanta 
dźwieku do wyrazu, sdy artystka ma 
tyle niuansów charakterystycznych do 
uwypuklenia, nie rwąc przytem frazy 
mielodyjnej. odbłjającej w soble nailżej- 
sze odruchy uczucia i mastrolu z bez- 
pośrednią siłą (Złote lege.dy z wieku 


| XVI). 


Nie dziw w'ęc, że anysika o tak bo- 
gatym .yusztunhu wykunawczym mogła 
oczarować całe audytorium. 

W skromnym akompanjamencie do 
tych produkcji zaznaczyła się wybitna 
muzykalność pani Mary Brawers, 


F. R. Hal, 


Było to w roku 1911 w Brukseli. — 


Oibrzymia widownia opery na Place de 
la Monnaie wypełnlona po brzegl. Na- 


strój odświętny, ten nastrój, który udzie. | 


la słę zawsze małemu Paryżowi, jak na- 
zywają Brukselę, zdy do stolicy Belgit 


cuskiej, genjusz de la douce France — 


„zaklęty w słowo, dźwięk, gest lub rym. į 


Swiatła gasną, rozlega się zong, cl- 
sza roztacza swe skrzydła nad widow- 
nią. Kurtyna rozchyla się powoli a na tle 
gotyckiej fasady średniowiecznego tumu 
ukazuje się ona, Yvetta. 

Przepływają przed nami wizje legend 


cudownych, legendy o św. Mikołaju Cu- 


dotwórcy, o Rolandzie.. Płynie fala tę- 
czowa, migotliwa, skrząca się tu | ow- 
dzie błyskiem groźby, okrucieństwa, in- 
dziej brylantem gaskonady, pointa 1- 
romi. 

Skrzydła lotne | śmigłe poezii niosą 


| T z ust Yvetty pada jak kropla po | 
kroplą gorycz a cykuta opowieści o noc 
nej wędrówce Chrystusa przez maslo 
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, miljonów, przez ten las | gaszcz cierpleń 
l zbrodni Indzkich.STu słowo, gest, gra PIoŚniarki estradowej) — pianista n wir 


twarzy, gra całej postaci zlewa się w tuozowskim baroki. Ładny ton, technl- 
jedna całość, tworzy coś tak Jednolitezo ka wrodzena (nieco może zai ied' 71a), 
w potędze wyrazi, iż porwana | szarp- ale przejrzysta (| lekka, gra Impulsy- 
nięta za trzewła włdownia zamiera w | traktowanie instrumentu velna 
bezruchu, w bolesnem odczucia Kurtyna | wdzięku — są io walory płanistyczne 
się zasuwa, ale czar trwa... trwa | ani 7: Feliksa Szymanowskiego, które va- 
jeden oklask nie rozdziera tel dławłącej TAA SIę w zupełności do wykonywania 
wprost ciszy, która tłoczy sałę. Oto naj. "tworów wszelk:eg0 rodzaju, klasycz- 
wyższy szczyt sztuki, największe Je] zwy, uych czy fantastycznych, łagodnych, 
cłęstwo — ścłsnąć serca widzów swą SZY wybuchowych, skromnych w tech- 
dłenią | kazać im bić do taktu stowa, NISe czy nsjeżonych trutntŚciemi sztuki 
słowa, które w niejednem z tych serc Wirttozowstiej. Grę artysty cechuje je 
stało się ciałem. dnak pewna n .wowość, która czyni je- 

Tak było ongi, lat temu jedenaście, ZO terp- 'tację kauryśrą tak, że przy 
gdy sława Yvetty Guilbert błyszczała drogocennym kruszcu spotykają się od- 


Z imponującym programem wystąpił 
w sall F M .M. p. Feliks Szymanowski 
(brat słynnego kompozytora 1 znanej 


w blasku słońca przedwojennego. 

Tak samo, prawie tak samo działo się 
pewnego poobiedzia niedzielnego w Fil. 
harmonji łódzkiej. Prawie tak samo, Zmie 
uila się nie Yvetta — zmieniła się publl- 
czność, zdeprawowana sztuką powo- 
jenna, wrzaskami łazbandów  murzyrńe 
skich | popisazni piosenkarzy z pod ciem 
nej gwiazdy. 

Potęga prawdziwej sztuki potrafi 
przemóc nłejedno, potraii oczarować i 
tych nawet, którzy nie zdołali podążyć 
za wartkim toklem obcego słowa, 

To też gdy nawiązały się niewidzłalne 
nici kontaktu estrady z widownią, gdy po 
surowych prymitywach średniowiecza 
sirunęły z ust Yvetty ploche piosenki 
Berenger'a — Jasny, wesoły | pogodny 
dvch Galji owładnął widownią, rozto- 


czył swój nastrój, 


Ga = 


* 


O Yvedde — artystce pisano tyle I 
tylu, iż niewielę można dodać jęszcze na 
marginesie tych kart. 

Yvetta | była i została sobą; skala jej 
| sztukl — olbrzymia, od kobłcty z gminu 
przerzuca się do markizy, od dziewczy- 
ny ulicznej do upudrowanej grand'mere 
' drugiego cesarstwa. Tu | tam stwarza 
arcydzieła wyrazu, odbija jak w zwłer 
cładle duszę 1 lica — człowieka. 

Wódzięczni za ucztę niedzielną, czeka= 

my 2 upraznieniem gościny Yvetty Gull- 
bert we czwartek, gdy da nam zaczerp- 


| przybywa zonięc uskrzydłony sztuki fran nąć z krynicy spełczesnej sztuki francus- 


Alia. 


| Ostatni występ Yvetty Guilbert. 


| W czwartek; dnia 13 b. m. o £. 
|8 wieczorem w sali Filharmonii 
odbędzie się drugi i ostatni występ 
słynnej Yvetty Guilbert, która na 
niedzielnym koncercie tak entnzja- 
stvcznie była przyjmowana przez 
najwytworniejsza publiczność na- 
szego miasta. Pani Guilberi, iak 


, kiej. 


mieliśmy sposobność się przeko-jr)kańskiego pisarza Hopwooda p. 


nać, jest istotnie jedvną w świecie 
„diseuse”, która z niezrównanym 
kunsztem adtwarza piosenki fran- 


|jłamki pośledniejszego gatunku, W ka- 
żdymbądź tazłe fest to gra lnteresują: 
ca | ujmująca wdziękiem poważnego 
pianiamu. Artysta doznał serdecznego 
przyłęcia. ą F. R. Hal, 
Dzisiejszy koncert. 

W dniu dzisiejszym odbędzie się kom 
cert abonamentowy. Udział bierze piani 
sta Alfred Hoehn, który odegra z tow 
orkiestry koncert Es-dur Beethovena, o 

(raz „Burleskę* Straussa. Dyr, Bronis- 
ław Szulc poprowadzi symfonję Brahmsa 
Nr. 1. 
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TeatrMi 


Dziś wiecz. 


„jutro pogoda” 
Teatr populara y. 

Jeszcze żadna z granych dotąd w {ea 
trze popularnym sztuk nie cieszyła się 
takięm powodzeniem u publiczności, jak 
grany dziś we wtorek, 11 b. m. history 
czny dramat w 5 aktach, inscenizowa- 
ny z powieści H. Sienkiewicza „Ogniem 
i mieczem", doskonale wyreżyserowa 
ny przez p. L. Stefańskiego. 


Artyśc. pp. Bronowska, Kalitowicz, Ki 
łakowska, Pilarski, Stefański, Puchal. 
ski. Orlicz, Górecki I innj zbierają za 
swoją koncertową grę, zupelnie zaslu- 
żone, buraganowe oklaski, 

Jutro, 12 b. m, „Ogniem | mieczem. 

W przygotowaniu, pod reżyserją p. 
Wiśniewskiego farsa w trzech aktach 
Henequlna „Trzy kapelusze“. 


2 
> 


ejsK 


Teatr triejski 
Dziś, to jest we wtorek teatr mlej- 
ski daje świetną komedję znanego ame- 
t. 
|„Jutro pogoda“, w środę I w czwartek 
kom. w trzech aktach „Dounay'a „Pu- 
tłowanie na mężczyznę”, w które! 


nas poprzez wieki, poprzez góry, lasy 1| cuskie, Ostatni koncert p. Guilbert udział biorą pierwszorzęddne sły ar- 


rzeki, hen wyżej a dalej ku Lutecji, ku 


a jednak dz.wnie to wszystko no- 
woczesne i żywe wstaje z pod 
pióra Platona“. 

„Nowoczesne“. Tak. Po dwu- 
dziestu trzech stuleciach! | po 
wszystkie czasy takiem będzie. 


który niesie inteli: | że człuwiek. który nie zna litera- Bo tylko prawdziwa w.elkość nie 


ybaw.a się czasu. Frzetrwa wszy- 


przekład wszystkich człowiekiem całkowitym. Niewąt-;stko w całym swoim maiestacie. 


l zbierać będzie hołdy nieskoń- 
czonego łańcucha pokoleń. | nieść 
będzie swói dobroczynny pokarm, 
upiększając duszę człowieka. 
Czemże jest „Ucztą* Platona? 
„Towarzystwo inteligencji a- 
zeszło się w.gczorem w 
roku 4l6-ym przed Chr. į roz- 
mawia po kolacji o rzeczach mą- 


stetyczne uroki, obcuje z jei ludź-| w.elką. Nie widzi wvżyn. na ia-,drych. Bawią się. Chw.lami pu- 


mi. jakby byli żywi, 


by unosił się wraz z nimi na te 
wyżyny duchowe, gdzie myśl uka 
zuje się w całym blasku swego 
dostojeństwa. Każdy przekład iest 
poprzedzony obszernym wstę- 
pem, malującym nastrój chwili, -1 
tu. w tych komentarzach — jakże 
dalekich od suchej dysertacji, nau- 
kowej — Witwicki jest prawdzi- 
wvm artysta, choć wiernie trzy- 
ma się historyczne! Drawdvy. 
cha ów świat i z miłościa go ża- 
leca czytelnikom, którym zdaje 
sile mówić: zasmakujcie w tei rzo 
szy nieporównanie pięknej, zbliż- 


cte się do tej krynicy mądrości jipisze we wstępie Witwicki —|zdzię obłoki blisko, a miżej zajej zu 


Ko- | 


jakby roz- |kie mógł wznieść się geniusz iudz | ste, 
mawiał, cieszył się i cierpiał, jak- hi w swej głębokiej i wiecznie n.e chwilami 


|spokoinej tesknocie do prawdy, | 


|dobra i piękna. 
, Prawda, dobro, piekno! 08) 
(idee, opromienione duchem tej 


literatury. Oto drogowskazy, po- "ych objawień, to znowu apotsoza tad dochodzi szept 
stawione przez myślicieli tej epo-|CZfowieka. pana nad sobą i pana prawdy. Najwyższą tesknotą bv- 
k.. Nikt po nich. w żadnem stule- | "4d otoczeniem, To wszysko na|dzie tedy — ten byt wieczny ad- 
ciu. ani w żadnym kraju nie wy-| t€ rozmowy o Erosie. Kobiet nie- słonić. Jak? Przez oderwanie sie 
powiedział o ideałach człowieka |12. a jest nastrój kwiatów w po-|duszy wybranej od świata zmv%ło 


nie mędrszego. | 


Zaś koroną 
drości 
feria. 


s ich wzaiosłej mą- 
jest właśnie Uczta“ Pla- 


dziecinne prawie żarty, 
bajka i myt, to znów 
rozkoszna gra słów  wieloznacz- 
nych į gra na trudnym instrumen- 
cie dobrej mowy, chwilami za- 
chwyty myślowe į słowa oderwa- 


wietrzu; drewnianych nczonych 
niema, a jest atmostera jasnej, pro 
stej. a bystra] myśli, niby blask jas 
nych oczu Pallady; jest rozkosz 
myślenia pojęciami ogólnema mi- 


| „Jesteśmy w iimym Świecie —|hv stąpanie po szczytach tam. 


czerpcie z nie) ku radości duszyłdwadzieścia trzy wieki wstecz,iróż", 


zawierać będzie nowy program. 


Taka jest rozmowa po kolacji u 

wytwornego Agatona. I pomyśleć 
że są ludzie, którzy w „Uczcie 
Platona szukają jedynie miejsc o 
pederastji, wulgaryzując zresztą 
i pacząc treść istotną tych ustę- 
pów, by sprawić przyjemność swo 
jej brudnej wyobraźni. Mowa Faj 
drosa iest piękna i wzniosła nawet 
w tych ustępach. 
„Wstawany tylko w jego mowę— 
powiada Witwicki — i w myśli te- 
go pojęcie „nmiłodei kobiety“ za- 
miast pojęcia „młodego chłopca” 
ze względu na nasze stosunki | po- 
czucia z początku XX wieku po 
Chrystusie, a znajdziemy w tej mo 
wie- credo i współczesnych rzad- 
kich. cywilizowanych ludzi w od- 
niesieniu do tych kwestii“. 

Na uczcie panuje atmosfera pla- 
tońska. czyli wiazanie wszystk ch 
zjawisk życia z jakimś jednvm, 
nieśmier elnym, niezależnym bv- 
i tem. Stamtąd płynie blask, sta- 
tajemnicy i 


| wych, konkretnych. do'ykalny ch 
przedmiotów. Chwila taka rodzi 
się w mów'e Sokratesa, w któ'e- 


RN——L> Z ZZ CZ Z Z NZ WE WA NH WA 


tystyczne. 


uczy. Charakterystyki zaiste 
wspaniałe! Innym jest Pauzanjasz 
a innym Fajdros. Jakże znowii o- 
drębnym jest Arytofanes. A iesz- 
cze innymi  Alkibiades, Erysh - 
mach, Appolodoros, Tło barwn 
dzie rozmaici miłością madrej ri 
mowy związani. A na tem tle b 
gatem — nadludzka potęga duch 
— Sokrates. 

Tu przytoczmy słowa Witwic- 
kiego, które mógły być napisane 
tylko przez natchniony i niepospo: 
lity ialent: 


„Cisza ña sali zupelna: platon- 
ski Sokrates ma zm.enioną twarz i 
głos. Oczy mu się szklą, twarz ņa- 
ła. Mówi teraz w djalogu swego 
ucznia to, czego za życia nie mó- 
wit nigdy. Jakaś mistyczna ko'nu- 
nia dwuch dusz ludzkich, poza ma- 
terją į czasem. Diotima ubiera w 
grubą zasłonę slów chwilę obco- 
wania z zaświetem. Oto apoka! n- 
sa idei „piękna. Ale na to niema 
słów w języku ludzkim“ 

Dobrze mówi znakomity pisarz: 
ra io niema słów. Dość, że echa 
tej mowy poszły daleko w przysz 
lość przez akademię . neoplatoni- 
ków í realistów średniowiecznych 
do fuozofii czasów nowych į nie 
przebtzimiały do dziś, 


fit 
SAM 


go nata włożyą Platon | swole rat 3 3 SU : 
ehnione myśli. | I nie przebczmią nigdy, . dopójd 
W rozdziale p. t „Rozbiór ginie] ziemi ve będzie tęsknotą do 
in soi, Wiwiaski hars Hekm:. prawdy i dobra, 
itystyki "4 szysykiol CZESI 3 4 i 1. Wasow 
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GŁOS POLSKI 


Cloaca maxima. 


Wnioski i wskazania. 


W petnem zrozumieniu roli, ja- 
ką w rozwoju miasta wogóle, a 
kompleksu fabryk į ciasnych mie- 
szkanek robotniczych w szczezól- 
ności odgrywa czystość į jak groź 
ne w następstwa może się okazać 
niechlujstwo, które Łódź w ostat- 
nich czasach zamieniło faktycznie 
w jedną olbrzymią kloakę, redak 
cja „Głosu Polskiego“ zwróciła 
się po opinię do przedstawicieli 
wladz bezpieczeństwa pubficzne- 
go, zdrowotności į dozorców. Ich 
zdania e sytuacji sanitarnej m'a- 
sta i sposobach zaradzenia złemu 
znalazły wyraz w pieciu wywia- 
dach, zamieszczonych w „Głosie 
Polskim“ z dnia 5, 7 i 9 b. m. — 
Wszyscy opinjiodawcy zgodnie 
podkreślili, że sprawa jest niezwy 
kle paląca i nie powinna być ani 
na chwile oedsuwana, jeśli stnn 
zdrowotny miasta nie ma być na 
bardzo poważny szwank narażo- 
ny. Komendant Roszkowski, zr35z 
tą całkiem słusznie podkreślił, że 
brak kultury wśród ludności jest 
jedną z najistotniejszych przyczyn 
zabagnienia stosunków sanitar- 
nych. 


Powrót wojewody 
Rembowsit:ego. 


W dniu wczorajszym powrócił 
__ | z kuracji w Zakopanem p. wojewo 
projektów budowy teatru miej- da Rembowski. r. 
skiego, domu ludowego, kanaliza- | Na dworcu powitali zo przed- 


i : į .. Stawiciele tutejszych władz pań- 
ch etc., ten doskonałe zdaje sobie ER i GONOWIGYCH z wiceć 


sprawę, jak niewłaściwe są WSZEl wojewoda Łyszkowskim. inspekt, 
kie nadzieje na pomoc, a szezegól- Wróblewskim i komisarzem rządu 


nie szybką, z tej strony. „Trage- Iżyckim. - iz 


dja“ uprzątnięcia ulo, podwórek,| Pan wojewoda Rembowski obej 


Jeden dowód więcej, że elektrownia tódzka 


nie jest należycie administrowana. 


Z powodu wygórowanej ceny prądu, przemysł 
coraz bardziej ogranicza jego spożycie. 


Trwające od kilku miesięcy w mili. kw). w lutym r. b. motory 
przemyśle łódzkim przesilenie nd- zużyły już tylko 1.5 mili. kw.. czy* 
biło sẹ w sposób niezwykle wv- li mn ej niż połowę przeciętnej mie 
razisty na działąlności elektrowni sięcznej konsumcji z pierwszego 
| Znaczna, ieżeli nie przeważająca półrocza roku ubiegłego. 
część fabryk łódzkich średnich i| Należy jednak pamiętać, że zu- 


dołów kloacznych i klatek scho-, 
dowych musi się rozegrać między 
trzema wielkościami : właścicielem 
domu, dozorcą i lokatorem. Prace 
nad oczyszczeniem każdego bu- 
dynku poszczególnie złożą się na 
wielkie dzieło uporządkowania 
miasta. Praktyka dotychczasowa 


muje urzędowanie w dniu dzisiei- drobnych, poruszana jest zapomo- 


a siły elektrycznej, to AOR 
obrazujące zużycie energji elektry 
Nahożeństwo | 

zapoległych nolicjanfów 


cznej nabieraja w dobię panujące- 
go krvzyvsu szczególnie charakte- 
rystycznego znaczen a, 

W środę. dnia 12 marca r. b. w| Przytaczamy poniżej zebraie 
kościele katedralnym św. Stanis- 
ława Kostki odbędzie się uro- 
czyste nabożeństwo. celebrowane 


przez wydział statvstyczny da1e 
liczbowe, wskazujące zużycie e- 
nergii elektrycznei w poszczegól- 


życe silv elektrycznei w pierw- 
szej polowie 1923 r. nie stało by- 
naimniei na naiwvższym poziomie. 
Aby ocenić należycie rzeczvywis= 
tv spadek zużvc:a pradu do silni* 
ków. należy cofnąć się do drucie” 
gc półrocza 1922 roku. Przeciętne 
miesięczne obciążenie silników w 
tym okresie wvnosiło 3.5 mili. kw., 
a w październ.ku 1922 roku doszło 


uczy, że po właścicielach domów przez J. E. ks. biskupa Tymien ec- 

niewiele się spodziewać . można.| kiego za dusze poległych polician- 

Panowie ci, jak wiadomo, czynią zy w czasie dej CY służ- 
sti ch lokat: „+ by na terenie okręgu łódzk.ego. 

O EES roso TA i Na nabożeństwie obecni będa 

wę > przedstawiciele władz państwo- 

każdym razie uczynić im życie NA wych, komunalnych à instytucji 


nych miesiącach ubiegiezo pólró- do maximum (około 4 mili. kw.). 


cza, oraz w styczniu i lutym r. b». Przyjmując tą maksvmalną cyfrę 
a dla uwvpuklenia spadku konsum obc sżenia silników za 100. stwier- 


cii elektryczności w tvm okresie qzamy, że w październiku 1923 r. 
podajemy jednocześnie analozicz- zużyto dla celów ruchu tylko 56 
ne dane z odpowiednich m esiecy procent. w listopadzie — 48 proc., 


lat poprzednich (1922—1923). w grudniu 51 proc., w styczniu r. 
Zużyto energii elektr. w tvs. kw. b 47 proc.. wreszcie w lutym — 


iecie niemożliwem. Trud- , 
wm SWE 3 | snotecznycii lipiec 1923-Iuty 24 lip. 1923-lnty 24 
Pp {Wise preypmszczać, że nagie tt - d s d mies, do siln. do ośw, do siln. ośw. 
czynią wysiłek, zmierzający doul| Posiedzenie rady lipiec 2611 433 3419 391 
żenia doli najemców. Trzeba ich miejskiej. sierpień 2900 632 2334 4%) 
więc zupełnie pozbawić kontaktu ; A wrzesień 2705 729 3683 650 
z dozorca. Oni nie mogą być po-| ,Nafbiiższe (10 II sesji) posiedze paździer. 2246 1041 3988 883 
: barpę . Nie: 1 nie rady miejski i odbędzie sie w listopad 1929 1007 2970 900 
średnikami pomiędzy władzą ilo- czarek, dnia 13-g0 b. m. o %9- grudzień 2052 1008 3852 (319 
Kka:otami z jednej, a dozorcą z dru dzinie 7-ci wieczorem, w Sali po- styczeń 1898 1000 3556 1235 
giej strony. Dobra wola przy tem siedzeń rady (Pomorska 16). luty 1543 1000 3446 869 


Pan dr. Skalski ze swej stromy | pośrednictwie przechodzi ich mo-' 
podkreślił, że dozorcy nie ro"u-|ralne możliwości. Pozostają więc 


mieją roli, jaka im jest 
czona i jaką powinni odgrywać 
w rozwoju orzanizmu, zwanego 
miastem, Te dwie uwagi porusza- 
ją momenty o niezwykłej donio- 
słości społecznej. Niestety, miro 
swej słuszności są one nieaktual- 
ne. Trudno myśleć o różachh gdy 
lasy płoną! 

Podniesienie poziomu kultury i 
wyrobienia społecznego szerok':h 
mas nie może być narzędziem na- 
prawy stosunków w chwili, gdy 
konieczność tej naprawy jest tak 
nagląca, że może być liczona na 
dnie i godzimy. Element dobrowol 
ności musi więc zostać na dalszym 
planie, a zastąpić go winien przy- 
mus. Opinjodawcy nasi w rozma- 
ltej formie poruszali udział czyn- 
ników komunalnych w oczyszcza- 
niu miasta, Kto jednak przygląda 
się szybkości, z iaka u nas komu- 
na realizuję swe obowiązki, kto 
wie, że zamyka się szkoły, pomie- 
waż niema dla tych szkół opału 
kto bada fazy rozwoju „wielkich” 


przezra- 


dwie strony, bezpośrednio zaini] 
resowane w Sprawie: lokator, któ 
ry choćby wbrew wrodzone nu 


AFN : z Zauważyć należy, że już w lip- 
Z komisji radzieckich. cu; vé należy, że już tw lip 
e 


r. ub. ujawnił się znaczny spa- 
- j konsumcj, energji elektrycznej 
Dziś, we wtòrek,: odbędą się : 
wieczorem w lokalu rady m:ej- 


dla cęlów ruchu; w miesiącu tym 
i silniki zużyły 2,6 milj. kw. gdy w 
Skiej posiedzenia: konwentu se'i- y 


pierwszej połowie tegoż roku prze 


'iorów oraz komisji regulaminowo- 


ni , musi chcieć. by w EA ą 
iechlujstwu y lprawnej, Ta ostatnia rozpatrywać 


ciętnę zużycie miesięczne wvno*! 


zaledwie 38,5 proc. ilości energii 
elektrycznej. zużytej w paździer- 
niku 1922 roku, t jj. w momencie 
najintensywniejszego uruchomie- 
nia przemyslu. 

Równolegle ze spadkiem kore 
sumcji prądu dla celów ruchu obni: 
ża sie jej odsetek w stosunku do 
ogólnej konsumcji, W paźdz.erpi* 
ku 1922 r. zużycie elektryczności 
do silników wynosiło 83 pr. ogólm. 
konsumcji, natomiast w paździer= 
niku 1923 r, — już tylko 69 proc. 
a w lutym r. b. — zaledwie 60 pro- 
cent. 


Zużycie prądu do oświetlenia 


silo 3,2 mili. kw. Stan ten uległ, nie uległo naogół większym zmia- 


domu i na ulicy było czysto i do- 


|jbędzie szereg zgłoszonych na ple 


zorca, który chce mieć za swą 6- narnych posiedzeniach rady popra 
wentualną pracę znośne utrzyma-| wek do regulaminu, celem ich u- 
tie. I dlatego w tym kierunku mu zgodnienia į wniesienia na plenum 
si być uczyniony radykalny krok 


jak widzimy. pewnei oobrawie w 
następnym miesiącu (2,9 mili. kw ) 
ale już od wrześn.a rozpoczyna się 
ponowny spadek konsumcji. który 
zaakcentował się ze szczególną 


nom w okresie przesilenia, z wv« 
jątkiem wszakże grudnia r. ub. 4 
stycznia r. b.. w których to mie* 
siącach stwierdzamy dość znacz 
ne obniżenie w porównaniu w ġid- 


naprzód. Lokaworzy powinni ze spi 
su świadczeń wykreślić pensję do 
zorcy. Następnie ustalić wysokość 
tego wynagrodzenia w rozmia- 
rach, odpowiadających kosztom 
utrzymania 4-osobowej rodziny i 
przypadającą sumę podziel ć mię- 
dzy lokatorów. Wówczas dozorca 
nie będzie miał prawa pracować 
poza domem į będzie musiał don 
utrzymywać w należytym porząd. 
ku. Organy policyjne winny wów; 
czas otrzymać dalekoidące peł 10-, 
moonictwa w stosunku do dozor- 
ców i będą je mogły wykonywać 
z całą bezwzględnością z czy- 
stem sumieniem. 
M. Drogoszewski. 


| owocowa È a 


Dozorcy znowu 


myślą o strajku. 


Prawdopodobnie na czas uprzątania Śniegu. 


Na ogólnem zebraniu członków 
związku dozorców domowych za- 
padła jednomyślnie uchwała przy- 
stąpienia do pojedyńczego straiku 
w tych posesiach, gdzie płace 
zatwierdzone przez komisję nad- 
zwyczalną mie zostały dotychczas 


uregulowane przez właścicieli do- 
mów. 

Prócz tego związek dozorców 
domowych zwołuje na dzień 16-ty 
marca r. b. walne zebranie wszy- 
stkich członków w sprawie eks- 
misii. 


PE kz 


Rzemieślnicy a podatek majątkowy. 


Z komisji lekarskiej, 


Na ostatniem posiedzeniu komi- 
sji lekarskiej w wydziale zdrowot- 
nosci publicznej między innemi 
rozpatrywano sprawę walki z cu- 
krzycą, W rezultacie stwierdzono. 
że jednym z radykalnych środ- 
ków leczniczych na cukrzycę iest 
insulina. którą też z dodatnim wv- 
nikiem stosują lekarze w Łodzi.-— 
Wobec tego, że insulina kosztuje 
bardzo drogo i biedna ludność m. 


Łodzi nabywać tego środka nie, 


może — komisja lekarska. prag- 
nac przyjść z pomoca niezatnoż- 
nym, uchwaliła zwrócić się do de- 
legacji wydziału zdrowotności pu- 


bLcznej i magistratu o wVasVZno*. Gross, Majer Joskowicz. A. Kaa- 
wanie na kupno insuliny 1 miljar- tor 7 


da mkp. 


Z biura ksiąg sfałej 
ludnosci. 


Na posiedzeniu magistratu w dn. 
7 b. m. postanowiono zwaloryzo- 


gwałtownością w październ. (2,2 powiednimi miesiącami lat poprze 
mili. kw.) i listopadzie r. ub. (1,9 dnich. 


Taag À zazna 
[4 LJ s. 
Łódź na licytacji. 
Przymusowe sprzedaże. 

(b) Z powodu n.espłacenia przez‘ Wilk, Izaak Izraelit, Maks Judele- 
mektórych płatników l-ei raty II wicz. Cierszon Pinkus i Kle.nman, 
zaliczki podatku majątkowego. w Hilel Szelnfinkel, Moszkowicz i 
dniu jutrzejszym odbedzie się. ca- Re.chman, Chaim Wincygster i Le 
ły szereg licytacji, w najpoważniej- wi, Bracia Gothelf, Szlesinger i 
szych firmach łódzkich. Wolman, Majer Blumenfeld, A- 
| Przy ulicy Piotrkowskiei odbę- btam Majer. Symcha Kawenoki, 
| dą się licytacje w firmach: W razie, gdyby zaięte ruchomoś 
| Warchiwker i Gotheil, Bracia|ci nie zostały sprzedane, zostaną 
|Grinberg. Kacewicz. Endwe:'ss ilone na koszt płatników przewie- 
(S-ka. Prywin i Finkel, Połecz ilzione do urzędu skarbowego, 
gdz.e od dnia 14 b. m. sprzedawa- 
(sukcesorowie). We.sman ijne będą drogą licytacji. 
Szydłowski, Salomon Markus i 


Rzeźnicy pokutują za wszystkie 
czasy. 


(b) Swego czasu donosiliśmy, iż wanie lichwiarzv dą chwili złoże” 


wać w następujący sposób opłaty | Oddział walki z lichwa stwierdził, nia 2 miljardów mk, kaucji, 


za Świadczenia biura ksiaw stałej| ZniżKOoWĄ tendencię na bydło na 


ludności: 


a) za wyciąg z ksiag stałej lud- 
ności. wystawienie zaświadczenia 
przynależności gminnej, nięekaral- 
ności, stanu rodzinnego 2,50 fr. zl. 

b) za udzielenie informacji o przy 
należności gminnej 2,25 fr. zł.. 


Następnie skazano Antoniegć 
rynkach, wskutek czego dr. Gra- Wihana, Główna 16, oraz Józefą 
bowski wysłał na miasto swvch i Michała Glapińskich przy ulicy 
funkcjonariuszy i w rezultacie 200 Gubernatorskiej po 1000 złotych 
rzeźników pociazniętych zostało grzywny, Mojżesza Żółtowskiego. 
do odpowiedzialności przez sad Zachodnia 44 i Zygmunta Marksa 
dla lichwiarzy. po 500 złotych, Arona Frvdrycha, 

Wczoraj sad ten rozpatrywał K.lińskiego 65, Joela Gimanta, Ki. 
sprawę kilku oskarżonych i ska-|lińskiego 46 po 250 złotych. Da- 


c) za sporządzenie odpisu do-| zał Potra Stankiewicza, M lsza | w.da Nowaka. Stary Rynek 17 na 


wodu, złożonego w archiwum biu*| 
ra ksiąg stałej ludności 2,50 fr. zł... 


nr. 24 į Pinkusa Kiersza. Naruto-| 150 złotych j cały szereg innych 


(b) W dniu wczorajszym odby-$cii rzemieślnikom. aczkolwiek nie 
la sie specialne posiedzenie radyj będa oni w stanie wyznaczonego 


centralnej, na którem omawiano 
sprawe podatku majątkowego 

W dvskusji mówcv wskazywali 
iż rzemieślnicy zostali pokrzyw* 
dzeni przy oszacowaniu ich mająt. 
ku į obecnie podatek przewyższa 
caly ich malatek. 

Srwierdzono tównież. iż w tym 
tygodniu wyznaczono wiele llcyta- 


sj aka podatki maiatkowego spła 
cic. 

Przy dvsktsj; postanowiono w 
dniu dzisiejszym wysłać delegacię 
do ministra skarbu w tej sprawie 
i w skład delegacji wejdą przedsta 
wiciele wszystkich gałęzi rzemie- 
ślniczych. | 


wicza 3ł na miesąc wiezienia, 


d) za sporządzenie odpisu w tlu- | 2000 złotych. zarządzając areszto-! 


maczeniu z orvzginału rosviskiezo 
3,80 fr. zI. 


Jak stwierdza oddział walki z 


Rocznik 1901 wraca 
i j lichwa, tendencia na mieso ustali- 
w kwietniu. la się į rzeźnicy sprzedaja w deta- 


Jak się do wiadujemy szerego-, lu mięso wołowe — I gat. normal- 
wi rocznika 1901 zasadniczego po- ne 3.450.000 m.. koszerne 4.800.000 
boru zostaną przeniesieni da re” Il zat. — 3 miliony 100 tys. mk, 
zerwy w dn.u 30 kwietnia r. b koszerne 3.950 NOA raz t gat. 


ryp 


kupców na mniejsza grzywnę. 


Ceny mięsa spadaja. 


2 900.000 mk. i koszerne — 3 mit- 
jony 250 tys. mk., polędwica — 4 
miFonv 350 tvs.. mięso bez kości 
3 miliony 900 tys., cielecna — 2 
miliony 800 tys. do 2 mili, 900 tys., 
wieprzow na — 2 miliony 800 tys. 
shab — 3 miljony 200 tys. mk. 


2 < - . f . 
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Dzisiejsza pogoda. 


Komunikat państwowege insty- 
trtn rretenrolociczneco. 
Prawdonodotny. przebieg pozody w 
dniu dzisiejszym: 


Dość gnzodnie, Rano miejscami lekka 
mgła, w nocy przymrozki. W ciągu 
dnia wzrost teniperatury. Słabe wiatry 
miejscowe. 


Z ŻAŁOBNEJ KARTY 


-$. p. prol. dr, Alfred Sokołowski. 


W Warszawie, w mieszkaniu swem 
przy ul. Śniadeckich mr. 14, rozstał się 
z tym światem jeden z nestorów leka- 
rzy polskich prof. dr, Alfred Marcin 
Sokolowski. 

Zmarły zajął jedno z nakhlubmej- 
szych miejsc w historji medycyny p™- 
skiej zarówno jako praktyk, jak i uczo- 
ny europejskiej sławy. Urodził się w 
r. 1850 we Włodawie nad Bugiem. 
Szkołę średnią ukończył w Warszawie, 
wu też wstąpił do szkołń Głównej, a 
dyplom lekarski otrzymał w uniwersy- 
tecie warszawskim w r. 1875. 

‘Dalsze studia odbywał zagrańicą w 
Wiedniu, Heidelbergu 1 Paryżu, gdzie 
otrzymał stopień d-ra medycyny za 
rozprawę „Les complications larynge- 
es de la phtysic pulmonale” w r. IRSN. 

Jako młody lekarz zapadł na groźne 
cierpienie płucne i szukał pomocy w 
słynnem podówczas uzdrowisku w Ger 
bersdorfie, Wyleczył się q został tam 
lekarzem zakładowym, a przebywszy 
sam chorobę, poznal doświadczalnie jej 
przejawy, przebieg | sposoby leczenia, 
Odtąd poświęcił się chorobom piersia. 
wym i ma tem połu zazmączył się wy- 
bitnie nietylko w kraju lecz I zagranicą 

Chorzy znajdowali u d-ra Sokołow- 
skiego nietylko wytrawną, światłą mo- 
radę, lecz zarazem i podtrzymanie mo- 
ralne, pełną poświęcenia opiekę. 


Społeczeństwo zawdzięcza mu sze- 
reg znakomitych lekarzy płucnvch, któ 
rzy pod jego kierunkiem  uzupełniali 
swą wiedzę. Sokołowski nietylko przy 
swajał sobie postępy nauki, ale uzupeł- 
niał je wlasnemi badaniami, własnemi 
doświadczeniami, własnemi teorjami. 

Nie ograniczył się też jedynie na le- 
szeniu, Badał warunki klimatyczne 
kraju i pchnał ku rozwojowi krajowe 
lecznictwo klimatyczne. Między innymi 
jemu głównie zawdzięczać możemy po- 
wstanie sanatorium w Rudce. 


Pomimo olbrzymiej pracy  rozmiło- 
wanuy w swem szczytnem powołaniu ie 
karza, mie ograniczył się do leczenia, 
lecz pisał w zakresie swej specjalności 
duża f pozostawił po sobie przesąła 
100 prac ogłoszonych drukiem, nie li- 
cząc tych, które wygłaszał ustnie. 

Ostatnie dwa lata, pomimo nadwątlo- 
mych sił jeszcze wykładał na uniwer- 
sytecie warszawskim, a powaga jego 
w tej uczelni była tak duża, że jego 
zdamu zawdzięczamy obsadzenie wię- 
kszości katedr na wydziale medycz- 
ńym. 


Zgasł otoczony rodziną. Zgon jego 
stanowi stratę wprost niepowetowaną 
dla nauki polskiej, a nad zwłokami 
chylą się z czcią f żalem głowy lekarzy 
polskich. 


Jeszcze podwyżki. 


(b) W związku z akcią. jaką 
wszczęli kamaszn cv ndbvło się o- 
zólne zebranie pracowników tei 
zalezi. przyczem wskazywano na 
znikome zarobki robotników. któ- 
rzy zarabiają 2 do 6 milionów mk. 
dzie anie. 


W konkluzji postanowiono wv- 
stawić żadania 100 proc. p dwyż. 


ki i natvchmiast rozpoczać bezro- 
bocie, 


kamasznicy porzuc l; pracę. 


22 DZIEŃ WALK W CYRKU. 
I-sza walka, Il-zi dzień boksu. — 
Sarakhi (Janne) 

: cwale (Płock). 

W piątej minucie janończyk u- 
derzeniem w dolną szczękę zwy- 
ciężą przeciwnika. 

Il-za walka M'chelsohn (Łotwa)- 
contra Czarna maska, 


Bez reznitatu. 


Hamela.f£.6d%) contra Snlewaczek | 


(Czechosinwncła). 


Przerwana w 18 minucie wsko- 
tek wypadku ze Spięwaczk'em, 


OLOS PIESKI 


m. m a uM 


Gdy w handlu zastój... 
Mnożą się samobójstwa, 


W dniu wczorajszym dom nr. 
259, przy ul. Piotrkowskiej był 
widownią tragedji człowieka, któ 
remu obrzydło Życie. 

Na Ii piętrze w domu powyż- 
szym zajmował skromne miesz- 
kanko Jan Krygier, lat 49 pracow 
nik handlowy. 

Od dłuższego już czasu Krygie- 
rowi nie powodziło się, z czego 
często się zwierzał przed sąsiada- 
mi i znajomymi mówiąc iż życie 
mu obrzydło i jeżeli tak dalej pój- 
dzie to prędko ma zamiar skoń- 
czyć. 

I oto w dniu wczorajszym © g0- 


dzinie 5 popoł. do Krygiera przy- 
szedł jeden z jego znajomych od- 
wiedzić go. 


Na silne stukanie nikt nie odpo- | IE 


wiadał. Tknięty złem przeczuciem 
zawezwał pomocy sąsiadów, Któ- 
rzy zawezwawszy pomocy Ślusa- 
rza otworzyli drzwi, 
Wchodzącym przedstawił się o 
kropny widok. Na ziemi leżał Kry 
gier w kałuży krwi z poderżnię- 
tem gardłem. Natychmiast zaałar- 
mowano pogotowie, które u?z:e!|- 
ło Krygierowi pierwszej pomocy jį 
przewiozło go w stanie ciężkim 
do szpitala przy ul. Drewnowskiej 


Skandal w cukierni. 


Dnia 26 stvcznia w cukierni Ko- 
mara przy ulicy Piotrkowskiei róg 
6-go Sierpnia siedzieli przy stoli- 
ku panowie Gaijzler, Malipan i 

| Szczybnką prowadząc rozmowę 0 

| interesach handlowych. 

| Po pewnym czasig zbliży? sie do 
ich stolika Wolf Feldman. zamie- 
szkały przy ulicy Kilińskiego 109 
i zwracając się do Szczybuka za- 


i 


słyszawszy jednak. że Szczybuk 
wogóle do znajomości z nim się 
nie przyznaje w rozdrażnieniu spo 
liczkował go publicznie. 

Sprawa przeciwko Feldmanowi 
była onegdaj na wokandzie sadu 
pokoju VIl okręgu i sędzia Rawiń- 
ski po zbadaniu świadków (oskar- 
żony był na sprawie nieobecny) 
skazał Feldmana na dwa miesiace 


Za spokój duszy 
Funkcjonarjuszów Policji Państwowej Komendy 
m. Łodzi, poległych podczas pełnienia obowiąz- 
ków służbowych w obronie wolności, życia i 

mienia obywateli, oraz zmatłych 


A 


Poległych przodowników 
szterca Wiktora, Rutkowskiego Ignacego 


Posterunkowych: 
Litke Emila, Pasikowskiego Bolesława, 


Najmana Aleksandra, Waliszewskiego W. 


Zmarłych: 
Nadkomisarza: 


BETCHERA BRUNONA 
Komisarza: 

Święcickiego Władysława 
Urzędnika: 

Pawłowskiego Jana 


Przodowników: 


pytał: „Czy pan mię zna, jako a- więzienia. p- 
jenta policii kryminalnej?“ — u- 
Pożar w zakładachamunicyjnych 


„Pocisk“. 


Wybuchł dziś rano, w oddziale kotłowni przy ul. 
Mińskiej w Warszawie. 


Dziś rano otrzymal:śmy alarmu-|li uruchomił bardzo dobrze zoręa- 6 
jąca wiadomość © wybuchu jako- nizowana lokalna fabryczną straż f 
by groźnego pożaru w państwo- ogn. która rzuciłą się z niczwy= ? 
wych zakładach amunicvinvch kla energia do opanowania pożaru. % 
Tem niemniej zaalarmowano o jiss 
dze przy ul. Mińskiej nr. 25—27.| pożarze oddział praski strażv. Do Sa 


„Pocisk“, mieszczących się na Pra! 


Wiadomość opiewała. że wobec którym przybyły niebawem na 
groźnego ognia wyruszyły na miej miejsce pożaru jeszcze dwa odzia- 


sce wszystkie oddziały straży ły — oraz na dwu autach kilkudz.e Ę 
wraz z licznym sztabem pogoto”,sięciu szeregowców pogotowia Do $$ 


wia policyjnego. licvińneto. A 
Biorac pod uwage niedawny] Cala akcja skierowała się ku 
groźny pożar, wynikły wszakła- |zabeżpieczen.u nieopodal znajdują: 
dach fabryki „Wolanowsk:ego'',| cego się budynku z materiałami a- 
,wytwarzającej również materiały, municyjnymi; niektórzy utrzymy= 
|na użytek armii — a!larmujaca wia wali, że mieszcza się w nim pełne 
domość. rzecz prosta. przeimowa-. pociski — jednakowoż dyrektor 
ła grozą. zwłaszcza. że przyczyny zakładów p. Lewski uspakajał 
|pożaru we wspomnianych zakła- | twierdząc. że mieszcza sie tam ie- 
|dach Wolanowskiego, iak o tem dvne gotowe łuski do granatów 
-przed kilku dniami donosiliśmy. |i nabojów — których napełnianie 
nastręczyły władzom śledczym, bynaimniej nie odbywa się w War 
'bardzn poważne podejrzenia. szawie, lecz w Rembertowie. 

Natychm.ast  podieliśmv też! Te upewnenia pobudziły ratow 
sprawdzenie wieści o pożarze w | ników do tem Śmielszej akcii i 0s- 
| „Pocisku''. tatecznie wkrótce ogień zdołano 
| Okazało się. że zdołała ona ło-į całkowicie stłumić. 
tem błyskawicy abiec miasto wy-| Pożar, jak się okazało. strawił 
wołujac pew'en popłoch. spodzie-| ra szczeście tvlko wiązania dachg 
wano się bowiem w zwazku z|we oddziału kotłowni. w której 
tem lada chwila detonacii wvbu- pozą tem  roztrzaskane zostały 
chowych.. wszystkie szvby. 

Tymczasem w świetle faktów| Na miejsce pożaru obok władz 
pożar przedstawił się następująco: | wojskowych przybył zastępca ko- 
około godz. 10 rano — na tervtor- mendanta policji p. Charlemagne, 
jum fabryki przy ulicy Mińskiej tudzież władze policyino-śledcze. 
podniesiony został gwałtowny a-| Przyczynv wybuchu ognia. któ- 
larm nożarewy. rv na szczeście nie pocaznał fa- 

W iedinvm z budynków miesz- talnych dla państwa skutków = 
czacych oddział kotłowni — uka- | narazie ustalić jeszcze nie zdołano. 
zały się złowieszcze kłęby dymu. W zwiazku z pożarem uszko- 
‘a w chw'le potem z noza waza- dzeniu uległa maszyna narowa III 
nia dachowego strzeliły płomienie oddziału straży. przy której przy 
ognia. przejeździe ulicą Targowa ulama- 

Alarm pożarowy w jednej chwi-' ła się oś. 


Gres 


= 


Czarna dama 


Kiniea E., Kupczyński 


Posterunkowych: 


ego F., Bartosiaka W. 


Krawczyka J., Lorentza F., Kosińskiego A,, 
Potyrały W., Łazuchowicza K,, JedyńskKiego L., 
Remplewicza W., Zatorskiego 1., Banasiaka J., 
Antczaka I., Lućmińskiego W., Sucharzew= 


skiego K., BonusiakKa 


R. Nowaka K. Klim- 


czaka A., Jędrzejczaka J,, Kasprzaka B,, 


Wawrzyniaka 


1 TN: 


Stefan Hordliczka przed sądem 


L., Berlaka T, 


w dniu 12-go marca r. b. o godz, ll-ej rano 
w. Katedrze św. Stanisława Kostki odbędzie się 
nabożeństwo żałobne, na które zaprasza 


oli 


cji Państwowej m, Łodzi, 


apelacyjnym. 


Wczoraj w godz. przedpołud- 
niowych rozpoczęła sie przed są- 
dem apelacyjnvm nozprawa odwo- 
ławczą znanej afery o zabójstwo 
macochv przeciw Stefanowi Hord 
liczce. 

Na sali niemal pustki, Zaledwie 
5 czy 6 osóh. 

Przewodniczy rozprawie wice- 
prezes Il-go wydziału sadu anela- 
cyjnego sędzia p. P. Orłowski. Ja- 
ko wotanci zasadają sędziowie 
pp. Sztaler i Rokowski. Oskarże- 
nie wnosi podprokurator p. Kamiń- 
ski. Sprawę referuie sam przewod 
niczący w sposób, znam.onujący 


gruntowne opanowanie į pogłeębie- 
nie materiału. 

Oskarżonego bronia adwokacł: 
pp. dr. Szurlej i dr. Sm:arowski. 

Powództwo cywilne zastępują 
cję, Paschalski i Nowodwor 
ski. 

Oskarżony Hordliczka w czar: 
nem ubraniu siedzi pochylony z 
głową wpuszczoną w dłonie rąk i 
opartych na łokciach o pulpit. Od: 
powiada na nvtania nrzewodniczą 
cego snokoinie i głośno. 

Wyrok wydany będzie w dniach 
najbliższych. 


PY — 
Kamienicznik warszawski w opałach. 


„Sklep Apelblata, okrutnego ka 
mienicznika z ul. Nowolipie. w dal 
szym ciagu jest terenem zajść ze 
strony iłumnie gromadzących się 
tam przechodniów. Wczoraj znów 
wrzucano do wrętrza kule śnie» 
gu, które spowodowały prawdzi- 
wą powódź w sklepie. Policja na- 
dal pilnnie i stara się nie dopu- 
szczać do zajść. Apelblat mus'ał 
jeunak zamknać sklep. aby unik- 
nać zupełnego rozgromienia. 

Na ulicy przed sklepem wzvwa 
no brzeclodniów. by przybvli na 


| Znaleźli się jednak ludzie do- 
brego serca. którzv postanowili 
nabyć dla pozostalej po zmarłym 
sze wcu rodziny mieszkanie”. 

Tyle pisme*warszawskie o spra 
wie, która pociągnęła za sobą o- 
płakane skutki. 

Jesi to wyraźna i dobitna 
wskazówka ze strony t. zw. VOX 
populi jak należy zredazować art. 
11 nowej ustawy o ochronie lo- 
kaiorów. abv nie stwarzać pod- 
łoża dla saniowoli z jednej A sa- 
mosadu z drug.ei strony, 


contra Nuss-| 


jeszcze grasuje pod Warszawą. 


g wykonaniu nchwały ozólne-| Od dwuch tygodni dzieją się 
By zebrania w dniu wczorajszym w Otwocku rzeczy niesamowite. 


Mieszkańcy ro zachodzie słońca 
nie wychodzą z domu. obawia- 
jac sie snotkania z czarną damą. 

Wielu ia widziało. Jest to wy- 
soka. blada kobieta. ubrana w 
strój żałobny. Przechadza się 
wieczorami ro ulicach Otwocka, 
a kogo dotknie reka, ten na jakiś 
czas traci mowe. 

Tak bvło z młodym Markusem 
Marzuliesem. którv rozchorował! 
sie ze strachu į zaniemówił na 
kilka dni. 

Ponieważ rozeszły sie notla- 
ski. 'Ż taiemnicza ziuwa zag!ada 
do okien. co ia"obv też pociaga 
za schą onlakzne gkuki m'e- 
szkańcy ząsłaniają szczelnia nkna 


kołdrami, prześcieradłami i t. D, 
nawet na l-em piętrze. 

Komendant posterunku molicvj 
nego próbował wyperswadować 
mieszkańcom. aby nie dawali 
wiary pogłoskom. fednak rie od- 
nios'o to skufku. Płochliwi o- 
twotczanie zachowuja w dal- 
szym ciagu daleko posunięte Śro 
dk oritoźrości 

Tyke zlodzieje mieszkaniowi 
nie uleklj sie czarnei damy, a 
nawet rostarowili wwvkorzvstać 
smrzyjajace „zolicznośc. A wiec 
okradli sanatorium gminv staro- 
zzbenrych, kasuno miefskie i 
wie'e mieszkań nryYwatnych. 

Po Ofwccku kraża reste nd- 
trels polevine, ielrak szarnej 
damy dotychczas iie weto, 


| pogrzeb, którv się odbył wczoraj; 


~ 


Likwidacja zatargu w przemyśle 
częstochowskim. 


W fabrykach iwty w Czestocho= |czelnika wvdziału p. Ulanonwskie 
wie „Warta, „Stradom* j „Cna- go, osiagnieto parazumionie. RO- 
szva* wybuchł w polowie lutes botnicy otrzymają 10 pioc. pod- 
go straik na tle żądania przez ro- wyżki, oraz zanewnionie. ła ja- 
bolu ków takich szervch norm, ja bryki nie zredukuja i(Ości dni pra 
kie o'trzymetł rofcenicv w insvch cv. Należy zaznaczyć, że robo- 
galeziech rnzomysłu włókienni- tnicv dzli dowód zrozumienia, że 
czer0 ną rttemcy umowy. zawartej beana sytuacja wvmacą daleko 
diła 6 Itogo w łodzi. Portrakta. ! idacvch ofiar dla utrzymania 
cje wa dwrtwadziiu dą rozuitrtu, przemysłu w ruchu. Z druciel 
wobec czarn przeńiaciona zosta. Strony przewysłówcv wykazali 
łydo Warszayy. Na kon'arwi- tendencie do przyznania robatni- 

tom takich ustępstw, na iakie po- 
zwala obecma cizżka kanink- 
tura, 


clash w d. SP6 waren w ministers 
stwie pracv, przy udzie elównice 
go Lapevtora pracy Klęlua i na- 


„GŁOS POLSKI” 
Lódź 


"41 marca 1924 r. 


Drogi 


chleb. 


To zmora, która dusi Łódź. 


W niedzielnym numerze „Gło- 
su Polskiego“ zamieściliśmy ko- 
munikat wydziału statystyczne- 
go magistratu łódzkiego, który 
ostatnio dostarcza niezwykle 
cennvch ilustracji cyfrowych dla 
właściwego ujęcia szeragu zia- 
wisk, które skladaja się na calo- 
kształt t z. z problemu łódzkie. 
go. tak bardzo ciażącego na za- 
zzdnieniu sanacyjnem. W komu- 
nikacie tym poruszona była i cy- 
irowo oświetlona sprawa droży 
zivy chleba. 

Odnośne cyfry powtarzamy tu 
pokrótce: 

Przed wojną stosunek ceny 
zboża da cenv mąki przedsta- 
wiał się iak 100:140, czyli łeżeli 
pewna ilcéé zboża kosztowała 
100 rubli. to tałcasama ilość ma- 
ki Fasztowała 140 rubli. 

Stosunek ceny mąki do ceny 
chleba pozostawał w granicach 
1:1 z niezracznem tvłko odchv- 
leniem na korzyść chleba. czyli 
gdy pewna ilość mąki kosztowa- 
la rubla. to takasama ilość (pod 
względem wagi) chleba koszto 
wala również rubla. 

Przy tym siosunku cen dosko 
nale promwerowali zarówro mły 
narze, tak i miekarze i obydwa 
te zawody uważane były za sto- 
sunkowo nairentowniejsze. 

Dzisiak gdv korzec żyta ko- 
sztuje 20 milionów marek, tasa- 
ma ilość maki (10 kę.) kosztuje 
42 milionv marek, a giy pewna 
ilość maki kosztuje 100 marek, 
takasama ilość chleba kosztuje 
120 i w'ecei marek. 

Zotem stosunek cen tych zEty 
kułów. bedących nodstawowvmi 
w budżecie k4sztów utrzymania 
zmimił sie z 100:140, wzelednie 
przy mace f chlebie z 100:100 na 
100:210 przy sybOżu i mące | na 
100:120 przy mące į chlebie. 

Wniosek stad logiczny, że wła 
ciwe źródło drożvzmy chleba. 
bedacei według ogólnego mnie- 
mania początkiem łańcucha dro- 
żvznyv ogólnei. nie leży tyle na 
wsi.. w zagrodzie  chłopskiei, 


wzgl. w dworze czy pałacu ob- | i | 
mmnić, że świat robcitniczy opera- 


szarnika, ile w młynie | piekanni, 
a wiec tam. edzie jstniejące usta- 
wodawstwo antydrożyźniane nie 
stawia walce z lichwa żadnych 
przeszkód. 

Dla uwvpuklenia lichwiarskiej 
politvki właścicieli młynów i pie- 
karń należy jeszcze 
koszty przemiału w porównaniu 
z kosztami  mrzedwolennemi 
wzróść mogły najwyżej o 80 do 
100 procent a więc usprawiedili 
wiałvbv iako tako stosunek m'e 
dzy ceną zboża a maki, jak 
100:170, a najwyżej 180, a to ivi 
ko w tym wypadku. gdzie chodzi 
o młyny w miastach wielkich. 
czerpiące enerzię z drogich elek- 
trowni. Młyny wodne pracują 
wogóle bez powiekszonych spe- 
cialnie kosztów przemiału. a wiel 


dodać. że 


wych ete, 1 w dalszym ciązu 
|przyczyniłaby się do spadku ko- 
sztów wvtwarzania. 

Kleski bezrobocia, jaka sroży 
się obecnie w Polsce, nie można 
wważać za ziawisko przejściowe. 
które minie natychmiast po doko 
naniu sanacij skarbu ; waluty. — 
Klęski tei nie zwalczymy rő- 
wnież półśrodkami w rodzaju u- 
bezpieczenła od bezr”bocia, zdvż 
ubezpieczenie to, nakładając no- 
we ciężary na produkcie. eszcze 
bardziej zahamuie iej bieg. a ro- 
botnikom da stosunkowo bardzo 
mało. Tego rodzaju próbv przy- 
pominaja znowu usiłowania dzie- 
cięce  powalenia olbrzymiego 
pnia przy pomocy scvzoryka. 

Bezrobocie w przemyśle pol- 

skim iest następstwem nadmier- 
nego obciażenia kosztów wvtwa 
nia. Choroba ta od dawna toczy- 
la iuż nasz aparat wytwórczy. — 
Zale ało się. iei co pewien czas 
występujące „obiawy. nowymi 
zastrzykami niezwaloryzowa- 
|nvch kredvtów rzadowych i no- 
wym spadkiem marki, które de- 
waluowały w danym wypadku 
nadmiernie narosłe koszta. obcią 
Żaiace cenę towaru, 

Walorvzacia i przejście na rą- 

chunek złoty zamknęly wentyl 
bezpieczeństwa, jakim był $pa- 
dek waluty dla kosztów produk- 
chi. W konsekwencji nastąpić mu 
siala natychmiast silra kompre- 
sia tvch kosztów, które najpierw 
podciełv wszelka zdolność eks- 
portowa przemysłu włókiennicze 
go, obecnie utrudniaią mu konku 
rencie nawet na rvnku wewneętrz 
mym. a w niedalekiej przvszłości 
|l grożą rozsadzeniem calego apa- 
Tatu wyVtwórczego. 
| Zamknięty wentyl musi być na 
tychmiast zasiąriony innym, — 
Ponieważ rząd takiego wentyla 
w swim zakresie dostarczyć nie 
może, przemysł czyni pierwsze 
kroki do stworzeria zo. a miel- 
sce. iakie sobię obral, jest roho- 
cizna. W tem mieiscu proiekto- 
wane jest ciecie. 

Należy sobie jednak uprzyto- 


cii takiei sie przeciwstawi : to z 
cala enerrja i rozpacza. Być ma- 
że, że w pewnych wypadkach 
znekanv i wycieńczony roho- 
tnik, postawiony przed altenna*v 
wa: albo praca na dwa dni w tv- 
godniu i perspektywa zamknie- 
cła fabryki, albo obmiżenie zarob 
ku i praca powiekszóna do pełnei 
ilości dni, zgodzi sie na obniżenie 
zarobków, ale o ogóle robotni- 
czym powiedzieć tego nie ma- 
Źna. Bez zacietej walki. która 
może przynieść _mieobliczalne 
szkody dla państwa i dla wvsi* 
ku sanacyłjnego nie obejdzie się. 
Wyczekiwanie bierne do chwili 
aż walka ta wybuchnie hvłoby 
błędem nie do darowania. Rzad 
winien przeto działać i to działać 


kie mlyny parowe z nieznacz- natychmiast stosując środki zapa 
nem tvlko podniesieniem ponad, biezawcze. 
poziom przedwojenny. Wszelkie mroiekty stosowania 
W końcu komunikat wspomunia represji wobec przemysłu i zmu- 
nv wylicza. że przy dziennem Szania go do uruchomienia war- 
spożyciu 250 tysięcy kilogramów  Sztatów pracy na dotychczaso- 
chleba, Łódź wydaie o 55 miliar- | wych warunkach należy uznać 
dów marek dziennie wiecej na | za bezcelowe. Żaden przemvsł 


jchleb niżby wvdać powinna. — | w Świecie w narzuconvch mu 


Płaci zatem nodatak w wysoko- Drzymusowa warunkach praco- 


ści fantastycznej. bo 55 millar- 
dów mk. dzieńmie na spekulan- 


tów macznych. młyrarzy i pie- 
karzv. 

Gdvby koszta dziennej produk 
ci lódzkiego przemysłu wlókien- 
niczero można było é 
0 potowe tej sumy przez dostar- 


lezenie robotnikom tańszego chle 
|ba. sytuacia Łodzi zmieniłaby sie 


natychmiast radykalnie. Ustało- 


bv według wszelkiego prawdo- 
podchieństwa natychmiast Dez- 
robocie kommietne, a równocze- 
śnie poprawiłby się stan zatru- 
dnienia przez powiększenie ilości 
dni pracy. Zniżka ceny chleba, 
wvwołałaby w następstwie spa- 
dek ceny szęregu innych artyku- 
łów produkcji kratowej. tak we- 
ola, Żelaza. produktów  mafto- 


wać nie potrafi długo. Jeżeli 
braknie mu gotówki na pierwsza 
wypłate lub na zapłacenie trans 
Dorm surowców umywa rece i 
pretensie kierowane pod jego a- 
dresem kieruje z kolei pod adre- 
sem tego. który marzucił mu 
przymus. Aparat wytwórczy jest 
zhyt skomplikowany i rządzi sie 
odrębnemi prawami. by można 
biurokratycznemi. wzzlednte dvk 
tatorskiemi matodami utrzymać 
go w ruchu, Można natomiast 
bardzo Szybko zruinować goi 
unieruchomić na długo, co wszak 
naimniej leży w interesie tvch, 
którzy z przemysłu częrpią Śrad- 
ki utrzymanią, 

To też rola rządu i stosowane 
przezeń zawczasu środki zapo» 
biegawcze winny jść w jedynym 


AZETA 


możliwym dzisiaj kierunku, to 
jest w kierunku stworzenia wen 
tyla, który obniżvłby ciśnienie 
kosztów produkci, zabliajace 
przemysł ; bhamujace normalne 
funkcjonowanie aparatu wytwór ' 
czo-wymiennego. 

Weniyl taki, to obniżenie sie 
kosztów utrzymania. Zdaniem 
naszem należałoby - natvchmiast 
ustalić dla artykułów pierwszej 
potrzeby "=" vmalne ceny w 
złotych waloryvzacyvinvch | roz- 
winać całą ererzie powołanych 
wladz i istriejiaceso anaratu do 
walki z drożyzna dla przestrze- 
gama tych cen. 


| 
Można nam wprawdzie zarzu- 


cić, że system cen maksvmal- 
nych dawro iuż zbankrutował, 
ale zarzut nie wytrzymuje krv- 
tyki. System taki musiał zbankru 
tować w okr_sie spadku walury i 
£ezorranizacii aparatu skarbo- 
wego. Nikt wówczas nie sprzeda 
wał swych produktów po cenie 
maksymalnej. edv wszelkie swe 
zobowiazania wobec skarbu vo- 
krywał w zcewalrowanej marce 
a (a Edęlecer'e TOCZIEFn Beat- 
ku wystarczyło sprzedać kilka 
kilo miesa lub dwie kury. co la- 
two było uskutecznić pokry- 
iomu. 

Dziś cieżary na rzecz skarbu 
wymasają już nie Zioszowych 
sprzedaży. ale of'ary znacznej 
części mafatku. Takich tranz- 
akcil pokryiomo przy obe*ściu 
nrzepisów załatwiać nie można. 
To też połaczenie nfenzywy skar 
bowej z ofenzywą antydroży- 


źniana musi wvdać pożądane re- 
zultatv. 

A ñe jest do zrobienia wskazuje 
jeden iedynv przyk..zacwiowany 
jprzez urząd statystyczny miasta 
Łodzi. 


K. Tyr. 
EM AoA 


Wyszła z druku książeczka 


KURSY 
WALUT ZAGRANICZNYCH 


według giełdy warszawskiej 
za lata 1920, 1921, 1922, 19.3 

i styczeń 1924. 4;1—3 
Cena mk. 2.700.000 
Niezbędne do orjentacjj dla 
banków, przemysłowców, kup- 
ców, posiadaczy akcji i t. p. 8 
Główny skład w księgarni 


L. FISZERA 


w Łodzi, ul. Piotrkowska 47. 
TAENSA 


Rynek pieniężny. 
WCZORAJSZA GIEŁDA 


Okregowa elektrownia zagt 
bia dąbrowieckiego 4250 

F'rlev 4250 

L'ipop 3750 

Starachowice 17550 


Warszawska oiotda urzedowa. 


WARSZAWA 10 marca (Pat). — Na 
dzisiejszej gieldzie urzędowej notowa 
nia były następujace: 


ę- 


„GŁOS POLSKI” 
Łódź 
11 marca 1924 r. 


Póki czas na eży naprawić 


co żle zrobiono. 
Smutne konsekwencje bezmyślnego określania 


obrotów za pierwsze półrocze 1923. 


Jak wiadomo, przy szacowa-| 
niu majaiku do wvmiaru poda- 
tkowego od rrzedsieborstw nie 
prewadzacych -prawidłowych 
ksiąg hand'owych. przyjęto fakv 
poćstawmę wysokość poda ku o- 
a ego za pierwsze półrocze 
923, 


Pominawszy już niedorzeez- 

ność przvirowania tak niepe- | 
wnei podstawv dła określania | 
wartości maiatku. trzeba jeszcze | 
podn'eść. że komisie. które sza-; 
cowały ` ustalały wysokość o-| 
brotów za pierwsze półrocze! 
1923, nie znały wogóle posiano- 
wień ustawy o podatku maiatko 
wym i dlatego nieświadomie po 
pełnily szereg błedów. które ò- 
becrie pociągają za soba fatalne 
nastęcstwa į niesprawiedliwy w 
wielu wypadkach szacunek mają 
tku. 
| Poza bowiem dowolnem przyj 
|mowaniem wvsokości obrotu. ko 
misie szacunkowe popeln'ty ie- 
szcze jeden zasadniczy błąd, k'ó 
ry rależałobyv póki czas į nóki 
reklamacie nie sa załatwione de- 
finitywnie, naprawić, 
i Bład ten polega na tem. że sza 
cunek obrotów nie odbywał się 
indywidualnie w stosunku do po 
szczezólnych kategorii. przedsie 
b'orstw. lecz chaotycznie i nak 
zupelniei dowolnie. 

W tabeli II. dołaczonei do roz- 
porządzenia ministerstwa Kar- 
bu z dnia 15 listopada 1923 (Dz. 
E 123 poz. 996) wyszczegól- 
miono współczynniki, jakie mają | 
być stosowane przy obliczaniu | 
(wartości majatku na podstawie 
„obrotu. Współczynniki te ustalo- 
joe dla poszczególnych kategorii | 
|przedsieb'orstw w różnei wyso- 
| kości. Z tabelki tei wvnika, 
przedsiębiorstwa te, 
kmalhie wvkazuią największe O- 
broty posiadają współczynniki 
coraz mniejsze i 
przedsiebiorstwa wykazujące z 
regułv obrory małe, posiadają 
współczvnniki wielkie. Poiecie 
owiem obrotu małego czy wiel 
kiego iest względne. 
| "Kwestia wvsokości osiacame- | 
go czystego zysku nie jest w 
tym wypadku woróá'e braną nod 
uwage, mdvż znaiduie ona uięcie 
w podatku dochodewym. 

Komisie szacuńkowe, nie zwra 
caiac uwagi na wspomnianą ta- 
bele wspólezyvnrikőw, naznacza- 
łv obroty w iednakowei wvso- 
kości przedsiebiorstwom. należa- 
cym do kategorii 
ków niższych. iak i rmrzedsiebior i 


że 


stwom o wsnółczynnikach wyż- | 


szych. ] tak np. wvymierzoro ta- 
kisam obrót składowi narzedzi 
muzycznych. aptece. drukarni, 


| 


które mor- | 


odwrotnie, | 


współczynni- (gdyż w 


wartości majatku na tej podsta 
wie prawdziwe niespodzianki, 
krzywdzace w niesłychanv S00- 
sób iednych. a niesluszńie fa wo- 
rvzuińaece drugich. 

Przykłady: Są dwa przedsię- 


biorstwa: Drvkarnia z patentem 


VII kateg. į skład manufaktury z 
patentem II kateg. 

Obrór za pierwsze półrocze 
1924 dla drivkarni określono w 
wysokości 2 miliardów, a składu 
manifaktury w wysokości 6 mil 
jardów. i 

Obliczmy wartość majątku 
tych przedsiebiorstw na podsta- 
wie przepisów ustawy: Obrót 
mnoży sie przed dwa, tastepnie 
dzieli przez 6, rezultat mnoży 
przez odnośnv wsnmółczynnik. a 
sume dzieli sę przez 200 tysięcy 
(kurs franka z 1 lipca 1923). 

Operacja ta przy drukarni da- 
je rastepuiacy wynik: 2 razy 2 
równa sie 4 miliardy. 4 podzielo- 
ne przez 6 daie dwie trzecie mil 
iarda (obrót miesięczny). Dwie 
trzecie miliarda razy 12 (współ- 
czynnik drukarni) daje 8 miljar< 
dów. które podzielone przez 20 
tysięcy daią iako maiątek drukar, 
ni 400 tysiecy franków, a zatem 
podatek maiatkowy od niej. wi., 
nien wynieść 20 tysięcy fran- 
ków, 

Oczywisty nonsens. gdyż dru- 
karń z patentem VII katezori!, 
którebv przedstawiały wartość 
400 tysięcy franków  miewiele 
jest w Polsce. Zato wiele jest 
drukarń. którym wymierzono po 
2 miliardy obrotu, nie licząc się 
z tem, że rozmorządzenie mini- 
stersbwa ustala dla nich tak wy- 
soki współczynnik, przyłmując, 
że obroty drukarń będa mimi- 
malne. 


W drugim wvpadku współ- 
czynmik wvnosi 3. to też przy a” 
brocie 6 miliardów franków ma- 
jatek tego składu ustalony zosta 
nie na 300 tysięcy franków. a DO- 
datek na 13.500 tvsięcv franków. 
Różnica miedzy dwoma przed- 
siębiorstwami wprost rażąca na 
korzyść drugiego, gdyż przedsię- 
biorstwo manufakturowe które- 
mu wymierzono 6 miljardów o- 
brotu za pierwsze półrocze 
przedstawia wartość conajmnisj 
dziesieciokrotną drukarni prze- 
ciętnej. 

Należałoby przeto  iprzede- * 
wszvsikiem rozpatrzeć reklama 
cie przedsiebiorstw. dla których 
określono współczynnk wysoki, 
razie przvmusoweca 
ściągania wvmierzonezo poda- 
tku okaże się. że podatek wyno- 
si wieceł niż wartość. 

A jak chodza słuchy, nie dekla 
racie rłatników, lecz nowvższa 


jaki wymierzono składowi manu formułka bedzie decydowała o 
faktury. Na skutek teg błedu cvirze maiatku przypada "rego 


GOTÓWKA: A: : s 
I ) 7 bl: u d | 7 A A 
9350—9300 wviść musza prz obliczaniu o Woda OWENA i 

Kanad. 8975 Belgia 151.25 
Fr. frane. ią Wlochy 12.12 Notowania nirblnwe w Parvin. 

; Szwajcaria 24: PARYŻ, 10. a (Pat), Zam 
Belgla 297.25—295.25 Hiszpania 348.00 pięcie łeldy, o am 
Hotamdia 3460—3440 Holandja 11 54. 0 Londyn 11550 
Londyn 39,950—39,600 Dania 97,9 50 N „York 27.05 
New Jork 9350—9300 Norwegia A Wz A SB 
Paryż 338,25—336,25 DAIR Ao A| W ochy 112.95 
Praga 270—264 Niemcy bilj. 19000 Szwajcarja 465. 5 
Szwaicaria 1610—1600 Austrja 5550 Holandja 89 .50 
Włochy 388.75—385 Praga ni EŃ Aro 705.80 
Fr. złoty 1800 Rumunia 370 
8-proc. poż. 15—15,1 gegry 
Milionówka 725—810 Rońcowe notowania w Zarychn. 
Bany złote 1,35—14 ; r 
Poż dol. 5,.55—5,59—5,585 Zamknięcie giełdy Drzedowa nigłda gdańska, 
Frank walorvz, 1,800 ZURYCH, 10 marca. — (Pat), Dzi | GDANSK, 10 marca. (Pat). — Na 


Warszawska poglefia wieczorna. 


siaj notowania vyły następujące: 


dzisiejszem zebraniu dieldvy mdańskiej 
notowano w gu/denach gdańskich: 


Holandia 21475 Warszawa (za miljon) 0.813 -0.5 
Dolary 9.500.000 Nowyelork 5 0,50 Marka polska (za miljon) 0,613 —0,6%0 
Rubel złoty 5 100.000 Londyn 24,8) Dolary (za 100 dolar) 582.(4—535.46 
Akcje bez zmian. Paryż 21,50 Yor 5274-53545 
- ` Medjolan A 24, 0 Ho sioi D AUE 
; a 77.5 Zuryc 0. 
fołownia giełdowe w Londynie. | prace, KA ar ek 
LONDYN, 10-g0 marca (Pat: Zam- Beigrad 725 berlin za 100 bijenów marek nie- 
knięcie giełdy, Zoi:a 4,45 | mieczieh 128.924—130,896 
N. York 4.12] Bukareszt uij za 100 marek rentowych niemieck. 
Francja Wiedeń 0,6051,3 1150,174—150,726 


116.57 


2 Dziś renier 
Wielki szlagier „amerykański ! 


Dziś premiera! 


Dyrekcja orais ; Alfrzd Strach. a - SAGA PILHARMORII. 
Czwartek, 13 marca 1924 r., > drugii i ostomy Koncert 


o godz, 3.15 wiecz. 
Akomraniuie: MARY BRAWERS. 


PROGRAM ZUPEŁNIE ZMIENIONY, M in: liosenki trubadurów i żon- 
glerów - Chausons des iroubadours et juligieus. Piosenki popularne z +poki Rene- 
sansu—Chansons popttlaires de la Rensissance Piosenki Paryża— Chansons de Per:s. 
Piosenki studentów—Chansons d'etidiant Piosenki poetów Chansons de portes. 
Biletv do nabycia w kasie Drgowi codzienne od d. Ral iod5 7 w, 21-4-1 


Maszyny do pisania 


Underwood 


oryginalne, nowe, (nie t. zw. „remodelowane*) 
do nabycia w Łodzi tylko w firmie 


A. CHASINS, ul, Wólczańska 37. 
Jener. reprezentant: G. Gerlach, Warszawa. 760 —3 


Łódź 83 24r. 


l rząd Skarbowy podafków 


Potrzebni tineligentni 


Akwizytorzy ogłoszeniowi 
na dobrą prowizję. Oferty piśniien- 
ne pod „MEROK* do „Głosu*: 91-1 


Na Kredyt. 


wszelkie towary manufakturowe: 
madapolamy, kreasy, towary bie- 
liźniane, zefiry na koszule, po- 
ścielowe, prześcieradła, obrusy, 
ręczniki, szewioty, bostony, ubra- 
niowe i kostjamowe towary, 
frote białe i kolorowe, podszewki, 
szale i chustki jedwabne sprze- 
daie po cenach bardzo niskich 
i na dogodnych warunkach. 


I. Szperling, Łódź, 
Piotrkowska 39. — Telef. 2124, 
oficyna, lewe wejście, I piętro. 


Dom littiw 


z wygodami, leżący 2 minuty od 
linji tramwajowej, pomiędzy Hele- 
nowem a Parkiem Staszyca, oka- 
zyjnie do sprzedania. Bliższe szcze- 
góły: Juliusza 17. 2008— 3 


Pokoju 


z oddzielnem wejście, umeblo- 
wanego lub nie, poszukuje kawaler. 
Pośrednictwo pożądane. Oferty suc, 
„J. K.“ do Adm. „Głosu“  25—3 


Pokoju z kuchnią 


z wygodami poszukuję w okolicy 
Nawrotu, Rozwadowskiej, Andrzeja, 
Przejazdu i Kilińskiego. Wiado- 
mość u portjera, Przejazd 15. 72-4 
CEE EA EENET ERT 


KRAWLY 


na dobra męską robotę 
zglosić się mogą u 


j Szmechia i Roznera 


Piotrkowskiia 100. Zell” -3 


l opłaf skarbowych w Łodzi. b., 1160, 


OGŁOSZENIE. 


Urząd Skarbowy podatków i opłat skarbowych, 
w Łodzi podaje do publicznej wiadomości, że w. celu 
ściągnięcia zaległości skarbowych na pokrycie I raty 
li zaliczki podatku majątkowego odbędzie się drogą 
publicznej licytacji sprzedaż ruchomości i towarów, 
należących do niżej wymienionych firm i osób. 

Dnia 12 marca 1924 r. od godz. 10 rano: 

1. Warchiwker A. i Gotheil, Piotrkowska 43, kasa 
deniotrwała i dwa stoły dębowe. 2. Grynberg B-cia,! 
Piotrkowska 59, kasa ogniotrwała, biurko dębowe i, 
stół. 8. Kacewicz, Edwajs i S-ka, Piotrkowska 65, 150, 
paczek Rey: Prywin i Finkiel, Zielona 8, 60 sztuk | 
towaru Połecz i Gros, Piotrkowska 33, 109 pa- 
czek przędzy. 6. Joskowicz Majer, Piotrkowska 38, 
200 sztuk towaru, 7. Riesenberg E., Cegielniana 27, 
50 sztuk towaru półwełnianego. 


Dnia 12 marca 1924 r. od godz. 12 rano: 

1. Kantor A. i S-wie, Piotrkowska 72, 2 kasy , 
ogniotrwałe i różne przedmioty ze złota i srebra. | 
2. Wajsman i Szydłowski, Piotrkowska 56, 300 sztuk 
towaru bawełnianego. 3. Markus Salomon i Wilk, 
- Dzielna 9, kasa ogniotrwała i 120 sztuk towaru pal- 
towego. 4, Izraelit lzaak, Piotrkowska 38, 20 sztuk 
towaru, 5. Judelewicz Maks, Piotrkowska 48, 200 
sztuk towaru wełnianego, 6. Gerszon Pinkus i Klaj- 
mau, Piotrkowska 50, 50 sztuk towaru wełnianego. 
7. Szaja Finkiel Hilel, Piotrkowska 42, 30 kawałków 
trykotiny. 


Dnia 12 marca 1924 r. od godz, 2 po poł. 

1. Wincigster Chaim i Lewi, Piotrkowska 22, 
300 sztuk towaru wełnianego. 2. B-cia Gotheli, Szie- 
zynger i Wordam, Cegielniana 46, 200 sztuk towaru 
wełnianego. 3, Moszkowicz i Rajchman, - „Piotrkowska 
42, 15 sztuk towaru bawełnianego. 4. Blumenfeld Ma- 
jer, Piotrkowska 22, 300 sztuk towaru wełnianego. 

. Mayer Abram, Południowa 40, kasa og guiotrwała, | = 
3 biurka, maszyna do pisania, 80 sztuk sukna woj- 
skowego i 70 sztuk różnego kalibru. 6. Kawenoki 
Bymcha, Zawadzka 18, 100 szewiotu. 

Urząd wzywa licytantów o stawienie się w o- 
enaczonyim terminie z gotówką, 

"O ile licytacje nie odbędą się z powodu nie- 
zgłoszenia się licytantów, to zasekwestrowane towary 
przewiezione zostaną na koszt dłużników do Urzędu 
Skarbowego, gdzie od dnia 14 marca odbywać się 
będzie sprzedaż, drogą publicznej licytacji każdo- 
dziennie w godz. od 10 do 12 rano. 

2103-—1 Kierownik Urzędu: J. Dun. 
EE E ROPY TY A A ASS 
WR — Ürkiesira Filharmoniczna w Łodzi. — Wa 
2 SALA FiLHA ssa u NJ, 

Dziś an. Il narca 1024 r, o gi dz, *30 wiecz, 


ZĄ-fy Wielki Koneert Symfoniezny 
Dyrekoja BRONISŁAW SZULC 
Sollsia: AT FRED HOEHN 


(fortepian). 
| W prosramie m, in: Erahms: Symfonja Ni 3 
4, Beethoven: Koncert fortepian Es-dur. R, Strauss: 
„Purieska“t 


„Baltic 


Jeneralne Przedsiawicie!lstwo 
Dom Hardi. N, Fels, Werszawa, Twarda 4 


W drukarni 


Bilety dv nabycia od 11—1 I ud 4. 


Redaktor i wydawca Marceli Sachs, 


OGŁOS PT 


here wyśmienitej czekolady! ; 


„Głosu Polskiego” Piotrkowska 86, 


CSKU 


ERIS 


; | dla centralnego ogrzewania, kowali, 
. pzy pralni i t, p, 


w każdej ilości 
począwszy od 2 korcy do nabycia w 
składzie węgla 


(iesielskiego i Zimorodą 
Milińskiego 65. 


Temże stale węg'el górnośląski 
krajowy dla celów przemysłowych 
opałowych, 595—2 


Wspólnika 


z udziałem w pracy, ustosunkowanega 
w sferach przemysłowych z niedużym 
Kepialem poszukuje dobrze wprowa- 
dzony dom handlowy z liczną klijente- 
s Ji i magazynami. Oterty pod 
sna” do „Głosu“ 08—1 


KREM po ZĘBÓW 
ANTYSEPTYCZNY KOSMETYCZNY 


"WSZĘDZIE DO NABYCIA 


Ządać tylko || 


Potrzebnw 


AGENT 


do Sprzedaży wiasnej przędzy i manu- 
łaktury jako i zbierania zamówień na 
tkanie. 


Towarzystwo przemysłu włókienniczego 
„LANA* S-Ka AHC. 
Zgierz ul. Berka Joselewicza 12 


WŁASCICIELKA 
PRACOWNI GORSETÓW 


„A la Sirena“ 


Łódź, Zielona 16, I piętro 


Klijenteli najnowsze MESIE dn 


Wysoki procent! 


dam za wypozycenie mł pieniędzy 
od 50/00400 do dwuch mitjardów 
micp. Zabezpieczenie i warunki od u- 
mowy Zgłoszenia do firmy M, Kzeżnik 
uł. Krucza 24, I piętro. Zastać można 

od dodz 2-6 03%7—1 


Poszukuję pożyczki 


1000 dolarów. 


Dam pewną gwarancje. Tamże do 
sprzedania 


mótor 30 konny 


Oferty u'rasza się składać w „Głosie“ 
-ub „Gwarancja“: 099 -2 


SEIDENFINISH-KALANDER 


Hauboida, zu»elnie no *y, z hydraulicz= 
nem ciśsieniem do 40,000 klg., szero- 
kość walcy 1300 mm. z zapasowymi 
wa cami papierowym 1 stalowym do 
sprzedania Zgłoszenia: Lewy, Warsza- 
wa, boduena 6, m. 6. 082 


F 


—2 


Z hiiekas 


po powrocie z zauranicy poleca Sz, 


a | 


lena | Wychow. 


poszukuję nauczy- 
ciela (kę) jęzv- 
ka polskiedo mie- 
iszkajace*n w dziel 
inte Gó.n g Ryn- 
Ot z wirun 
kami pod .GK.3* 
w adm „Glasu“. 
580-5 n 
Ropa 1 sprzedał 
j LJ Kupuję mebie 
dvwany, futra 
gariierobę, maszy- 
ny do Szycia oraz 
samowary Pła- 
ce najlepiej 
Łaźnik, Benedvkta 
NM 2% 47.10 k 
iuro szalnowe 
ładne, druge 
damskie, różna 
przybory i fotel 
snrzedam tanio ul, 
Piotrkowska 261 5 
tront 105— 9-4 


|< do sprzeda» 


nia sklep z trze 
ma pokojami, z 
kuchn'ą i przed 
poko em zą niską 
cenę. Wiadomość: 
Andrzej Korpecki, 
Zgierska 1/5 
098 -5-k 
jess opancerzuną 
sprzedam Wiad.: 
Piotrkowska 11), 
m. 6. 111-9-k 
j" PUJ ẹ uzywane 
lecz w dobrym 
stanie pata kara- 
ku:owe Oferty do 
„Głosu sub Ka- 
rakw'* 178—5-k 
ózeczko cziecn 
ne, kozetka pra- 
«ie nowa okazyj- 
nie do sprzedania 
Piotr kowsi:a 129 
m, 2 115—1-k 
ason d'Art po- 
leca o 50 proc, 
taniej wysortowa- 
ne kamizelki, smo- 
kingi oraz jumpry. 
Vrzyjinuie robotę 
na krytej maSszy* 
nie Południowa 48 
m. 25. 09 = 2-K 
j1erwszor.ędna 
pracownia Si 
kien damskich ul. 
Piotrkowska JM 27 
m. 17, przyjmuje 
zamówienia po- 
dług najnowszych 
żuruali po cenie 
15.000 000 za suk- 
nie. 005—2-k 
arę łóżek za Sio 
siedemdziesiąt 
milonówsprzedam 
Cevie!tniana M 64, 
m. © 1011 k 


face sprzeacam 
* przy Man: rzece 
Łódce 15981 łokci 
ul, Haijzlera N 7, 
lusanów. 203 1r 


paeran $, Ortu 
we dziecinne W 
różnych gatunkach 
pa cenie przystęn- 
ne voleca Reit- 
berger Piotrkow- 
ska 107 1) 


L. ICEKRSOHN 


Łódź, Piotrkowska 19, 
(Firmu egeySta e od 1907 r). 
Poleca na sezon wiosenny i letni wielki wybór 
różnych Kostjumowych, spódnicowych i na 
bluzki materjałów jak również towary pół- 
wełniane, wełniane i bswełniane, 
Wielki wsbór trikotin, gabardin, satyny 
ietaminy, gładkich i wzorzystych. 
Ceny fabryczne. 


| 
|| m 


MEA A 


i rutynowany korespondent z wieloletnią praxtyką 
poszukuje odpow:edn e: posady, zUferty do admin. 
som Polskiego" pod yt dosć 


za wyraz, 


kw rower 
z wolnem kolem 
ul. Rokicińska 12, 
frczier, 0071 k 
S FULI s "EWKIISZK PPT 
pyne n 5zara dọ”, 


z powodu wyjazdu 
sprzedam. "Skwe 
rowa 7 Gliksman, 
dodz.2—4 425k 
yeze dia tànice 

rów! Gobeliny, 
plusze,  drylichy, 
smrężyny, morska 
trawą oraz wszyst- 
kie przybory fa- 
picerskie 30 proc. 
tańsze iak wszę* 
dzie Łódź Wschod 
nia 26 A. | Pakuła 
054 5k 

ózek  dzecinny 
sportowy mała 
używany sprzedam 
ul PRECZ M: 5 
7 3 EA „1- 
bljotekę, licznik 
sprzedam ul, wyj 
kowska 1 2 m, 2 H 


11) - 

Posady | prate, 

Poszukiwane 
ntehgentny mło» 
dzieniec z 4 kl, 
wyksziałceniem | 

poszukuje jakiej-| 
kolwiek posady, 

Qterty do "Głosu". 
dia „inteligentne- t 
so” I5=1 m 


Rr. 70 


Wybitny dramat w Tiu 
wielkich aktach 
Rarsodja majwlę*szej | 
ne jprawdziwszej miłośc 
Reż. St, Inco scent 
opracował 
Sullivan podł. dzielą 
Charles Davisa 


Gavdner 


elhe 
oktopus* 


Muzyka ściśle zast, do traści obrazu, Uprasza się 9 przybycia na woześniejsza seansa dla unikn. natt. począt. 5 pp. niedz'ela 2 pp, 


|- DZY 


Po 75.000 mk. 


Dla poszukujących pracy 
mk 50.000 za wyraz. Naj 
miniejsze ovłoszenie 50000. 


Lokzle, mieszkan 


Joana sie no 
koju z całodzien 


[nem utrzymaniem 


i troskliwa opieką 
d'a ucznia izraeli: 
tv lat 16 w inteli 


£ 


gentnym À NMU) 


Wisadz Konstanty: 
nowska 50, m. 25 


"ry b 


pran poszukye 
pokoju tadnia 
umeblowanego 7 
oddzielnem wejś 
ciem w śŚródmie: 
ściu, przy Intel 
dentnej Izr. rodzie 
nie za Sowitepm 


wynagradzenem ` 


Ot. sub Handly 
wiec intelident" 


083-Żq | 


interesy handlowi 


qom ze sklenem 
J zamienię na dòn 
w okolicy Gaer 
Rynku, Koziny, il 
Waryńskiego [2 
083-34 
fer uranczny te 
klad z altai 


zdięć i mieszkine | 


pokoje z kith 
nig do sprzeđinia 
zorkowie, Wia 
domość: Łódź, il. 

Orla 14 m. 7 
050-2:h 


Kaź jme LU bprZE 

dania za 50 zi. 
dom murowany 20 
sklepem i placem 
pół morgowym do- 
chodzącym do rze- 
lkt Łódki w Kom 
' stantynowie, ulica 
Łaska 47, Oirżeh 


mz a a 
loda mtengeutua Doniesienia NI, 


panien 
klas, Sierd 
niem poszukuje jā- 
kiedokolwiek za. 
jęcia. Zaofiarowa. 
nia prosi do „Gła 
su" pod „Zdolna* 
112-1-nn 
Młodzieniec z 2u 


letnią praktyką 
biurową poszuku- 
je posady prakty« 
kanta; Oferty pod 
„Soryvtny" 95 Inn 
| zwy z 
dobremi refe- 
rencjami, obezna 
na ze sztiucznem 
karmieniem oosztt- 
kuie nusady od za- 
raz. Łask, of. pod 
„Wychowawczyni* 
184-5-nn 


Żaofiarowane. 


otrzebna zdolna 
oorseciarka ul 
Nawrot 5 w skle 
pie 14— nz 


parera stę Mm- 
telige:itej osoby 
(izr.) do towarzy 
stwa starszej pani 
i zarządu domem. 
Pozadane refe 
rencje, Oferty su? 
„K 1L* do „Gosu 
Polskiemu" 


PORZE jakiej- 
koiwek pracy 
biurowej. posia- 
dam _ pięcioletnia 
ptaktykę Of. pod 

„Pracowity” do 
admin. 1 5—|-m 


czne.krawcowe 
oraz zdolne uczen= 
nice. Południowa 
Je 28, m. +6. 
0% —2-nz 
otrzebny szewc 
na damską ro- 
botę ul. Radwań 
ska 55 080—i-n7 
jotrzebDiia zdolna 
paaie zna i haf 
c aika kolorowego 
hattu juljusza 15, 
m. =. 140—1-nz 
otrzebny Krawie 
t cki czeladnik i 
szwaczka ul. Nowo 
Cegielniana Mè 09 
stelmarczyk. 
095—1-nz 
tolarzy Zdoirdyc 
f na meblowe ro- 
boty przyjmie sto- 
larnia Napiórkow- 
sklego Nt7 Górny 
Rynek, 11—1-pz 


grzybłąkałsię pies 

rasy wilcze 

wy właściciel = 

chce zulosić Się 

Dąbrowska 2%, w 

cegielni Wójcik, 
107 Def 


awngi pies, Tusy 
L wilczej, wabi pẹ 
„Lord*, z obrożę 
w kadańcu izpo 
kaleczonem 40: 
nem. Odprowalić 
za _ wynagrolie- 
niem ni. W scuid« 
ma 51 do dozory 
EG rawy wifi 
ciel ? gadowniede | 


dzie sowan 4 


wasza: | 
aginąl pies FA 
l miec: rasy Wi 
czej „LŁord*. 
prowadzić Hi 


nagrodzeniem Il 
Piotrkowska | 
Ip. tront, 107" 
oa 


Tagudi one dok 


anowi Twardemt | 
skradziono lel 
tymacjë taney 
wyd przez zat 
tabryki L. Gajelt 
10 B 
ales «1 u rail” 
szek zguwii kii 
żeczką wyd 
P.K,U,=Kalts4, 
wii 


Dr. met 


Że ligsonam: 


Chorooy Ko 0:060 
skór nel 
weneryczne Ikob) 


Usuwanie włogow i | 
twarzy elek f a, 


UL 6 Siernaa 
Przyjmaje od U! 
z do 3 t pół 


A, 


Pokoju 
umeblowane 


przy rodzinie Id 
oddz. elnie posz! 


Redaktor odpowiedzialny Władysław Magalski. 


